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CL$. 0. 27 PYRA ac R) Kry iae 


sub auspiciis /ilustriseimi Comitis 
Heñrici Clam-Martinic 
Administralionis rerum publicarum 
in Regione Cracovicnsi 
Praesidis,— 
Praesentibus 
Francisco Wężyk 
Societatis liierariae cracoviensis Praefecto, 
ejusdem Vicario Josepho: Majer, 
Stephano Kuczyński Societatis Secretario; 
Rdo Adamo Jakubowski aerarii custode, 
aliorumque sodalium magna frequentia, 
primus lapis aedificit tatl. 
in usum Societatis literariac Cracoviensis, 
aere fautorum coństruendi , I 
Illustrissimo ac Reverendissimo Episcopo Joppensi 
Ludovico Łętowski 
benedicente, : 
positus est die 4 Junii anno Domini MDCCCLVII. 


Kraków 4 czerwca. 
W dniu dzisiejszym odbyło się uróczy- 
ste poświęcenie kamienia węgielnego pod 
dom Towarzystwa Naukowego Krakowskie- 
go. Dom ten nie ma być schronieniem nauk, 
ale pracownią, z któréj nauka i umiejętność 
różchodzić się będą na kraj cały; nie ma 
być przytułkiem dla weterańów pióra, ani 
świątynią egipską, gdzieby tajemniczy ka- 
płani przechowywali skrytości wiedzy ludz- 
kiój, ale ma być i będzie, co daj Boże, 
areną umysłową, której amfiteatr do krań- 
ców mowy naszćj rozciągać się ma. Jako 
Towarzystwo Naukowe Krakowskie nie jest 
iństytucyą miejscową i prywatną, ale krajo- 
wą i publiczną, tak też dom onego, pod któ- 
ry pierwszy kamień dziś położono, nie ka- 
mienicą jest, ale zakładem umysłowćj rze- 
czypospolitej. Sy: sią i 
Najwyższy tu: dostojnik Kościoła, świę- 
,  €ąc węgieł przyszłego domu Towarzystwa, 
wskazał przeznaćżenie jego, i w. krótkiej 
mowie swojćj, lecz w głębokie prawdy ob- 
fitszéj jeszcze niż w słowa wytknął cele 
Towarzystwa, które sobie dziś. mieszkanie 
budować poczęło. Jako 'mądrość wszelka 
pochodzi od Boga, tak wszelka praca ku u- 
doskonaleniu człowieka zbliża go do Boga. 
Najwyższy tu urzędnik państwa i repre- 
zentant Monarchy, uczestnicząc temu: obrzę- 


Po skończonej Mszy ś., od którćj rozpo- 


stóść , JW X. biskup Łętowski następującem 
przemówił słowy: 

Omńe datum opiimum, et omne donum perfectum 
desursum est, descendens a Patre luminum. Job. 1 


od Pana Boga, a takiemi są niemałe, dla człówieka 
nauka piękna, a światło po kraju. Lecz 


Pana Boga, na chwałę Jemu, bez 
Dawcy. swego nie było. Dobrze dla tego, 
poświęcenia kemienia węgielnego na dom dla To- 


dowi i pierwszy przykładając rękę do dzie- | warzystwa Naukowego; gdyż będzie to także dom 
Prodi, Gd, „kw [na chwałę Panu temu. Bowiem każda nauka pro+ 


ła budówy domu Towarzystwa, dad świade- | 54 ch 5 i 
ctwo opieki, jaką Wysoki Rząd rozciągać m" do póznania Stwórcy wszech rzeczy, a my 
nad nim nieomieszka. 

"W tym udziale namiestników dwóch naj- 
wyższych władz, duchownej i świeckićj, le- 
ży symboliczna myśl namaszczenia i powa- 
gi, jakie przewodniczyć mają przyszłym pra- 
còm. Towarzystwa, 1 sł 

Zapisując ten akt ważny w têm miejscu, 
podajemy dosłowny odpis dokumentu złożo- 
nego w puśżce szklanćj i wptszczonego w o- 
twór kamienia, zostawiając na poniżćj kró- 
tkie sprawozdanie z. obrzędu. 

A. M. D. G. 
Regnante FRANCISCO JOSEPHO 
Augustiśsimo Ausiriae Imperatore 
Magno Duce Cracoviae eto: etc, etc. 


co szczebel do góry, przybliżaray si 
wszech światłości. 


narchy nam panującego, pozwalającego na Towa- 
rzystwo naukowe w Krakowie. Uznał bowiem w mą= 
drości swojój: iż jedynie w rodzinnój mowie świa- 


krąży zamiera, 


obowiązek, odpowiedzenia temu zaufaniu, uprawia- 
jąc na tém polu mowę rodzinną, iżby oświata idąca 
za nią, błogie wydała owoce. — . 

Trzech rzeczy do prawdziwćj oświaty potrzeba, 
a te od waszéj mądrości zależą. 

Naprzód, nie ma co innego nauczać, tylko to co 


Kraków 5 Uzerwca — Piatek, 


Rok 1857, 


Przyjmują się do umieszczania w Inseratach; 
OGŁOSZENIA, ODRZWY, UWIADOMIENIA, DONIESIENIA wszolkiógo rodzaju, ty- 
<uące się przemysłu, bandia, rolnictwa, sprzedaży, kupna, dzierżaw itp 


17). Wszelki datex dobry i dar doskonały pochodzi | 


po tćj drabinie Jakóbowój, od wiedzy do wiedzy, | — 
ę do tego Ojca |. 


Nie małe dobrodziejstwo spotkało nas od Mo- | stwa 


se opłatą: 


każdorazowe 


świst od kościoła usłyszał. Jój rozbrat s ambeną, 
zapłaci schyłek eśmnastego wieku szaleństwem. De 
nićj jest więc podniesiony umysły ukołysać, jeśli 
ma być zwias miłości i pokoju, 

Potóm, iżby się dostała tam kędy najwięcćj po- 
trzebną, zbliżcie ją do pojęcia ludu językiem jego. 
Nie rozumi on nas teraz, iż nie wiedzieć dla kogo 
piszemy, bo dla siebie niepotrzebnie. Macie przy- 
kład z kościoła, który czego chciał tego [nd nau- 
czył, o prawdach wiecznych; a do was jest nau- 
czyć, to eo służy do jego dobra doczesnego. My 
nauczamy: że praca jest modlitwą, a lenistwo grze- 
chem; a wy pokażcie mu: że praca daje uczciwy 
nabytek, a lenistwo wiedzie de upadku, do wystę- 
pnój nędzy. 

Ostatnie, na co nam mieć oko, to na pokolenie, 
co po nas następuje. SĄ to złote kłosy przyszłego 
świata, ta młodzież, którą nauczyć mamy. aa 
jéj do ręki naukę zdrową, co kocha się w czystyc 
obyczajach, a my przy nićj zbawienie i Szacunek 
zdobywamy sobie. Dla tego to, kto pisze, ma tak 
pisać, jak przyszłoby mu jutro zdać sumiennie 


częła się pówyżćj wźmiańkowata uroczy- |liczbę, z ksżdego słowa swego, na papier upusz- 
į | czonego. 


„ JW. Prezesie! w tobie mamy nadzieję, iż zapa- 
liwszy pochodnię u ogniska kościoła, dasz pracom 
literackim kierunek, co będzie krajowi pożytecznym. 
Pół wieku niemal liczysz zasług, we wszystkich ko- 
lejach kraju uchowałeś imie piękne, a świeżo spot- 
kało cię świadectwo powszechnego szacunku, wy- 


3 wszelkie |borem na przewodnika Towarzystwu Naukówomu 
dobro jak pochodzi od Pana Boga, tak wraca się do krakowskiemu; jaki i Wysoki Rząd nie beż zast- 
pew agi piee czytu dla osoby twojéj pochwalił i zatwierdził, Wska- 
eście się | zuj 
tu zgromadzili Szanowni Pańowia, i poczynacie od pa: „kształciła dobrych ludzi i dobrych obywateli, 


na tém polu jak można służyć krajowi, iżby o0- 


co będzie tobie ostatnią koroną długiego i chwa- 
lebnego życia twego. 
oz EEEE  PÓE 
Kiorespondencya Czasu. 
i Jeg Paryż 31 maja, 

L5** Bankructwa i zła wiara, nadażycia i szalbier- 
to jedna przecięgła pieśń na rozmaitą nutę śpie- 
wana, począwszy od feljetonu aż do poważniejszych 


gazet sądowych. Tamten pochwyconą nowinkę układa 
wedle humoru swego: to ją dramatyzuje, to biczem 


tio po kraju rozchodzić się może. Starożytnych ję- | satyry ćwiczy oszukujących i oszukanych, to nie szcze- 
zyków nauka jest piękną, lecz swego tylko rozwija |rze ubolewa nad zepsuciem dzisiejszych czasów, woła 
rózum narodu; gdy jak ciało po któróm krew nie jza moralnością, 
tak kraj pozbawiony mowy śwojćj | prawy nieskłotny, 
martwym leży. Dostało więc Towarzystwo wielki | głości dokonane szalbierstwa, stają się podrzędną wska- 


za poprawą obyczajów, a sam do po- 
te znowu wypisując w 'całój rozcią- 


zówką nie dla jednego oszuste, i uczą go czego się 
ma wystrzegać by w złym razie mógł dla Siebie zjednać 
łagodnieszy wyrok i uniknąć galer. Kilkoletnie więzie- 
nie niezastrasza ludzi bez czci i wiary, tem więcćj, że 
to są zbyt rzadkie przykłady, żeby zawiadowcy kom- 
panii komandytowych pociągnięci byli do odpowiedzial- 


ują 
BET" Numer pojedynczy dziennika kosżtuje 5 kr. 


= 


Od wiersza drobnego sa jednorazówo amieszozonie po 4 kr., sa następne po 2 kr 
Do każdego inseratu załączone 


być wiano 10 kr. us opłatę stępiową sa 
umiaszozenie. 


EE ACT ZZOOCZ EWY 


ności. Ileż tó czasu upłynęło za nim rząd kazał uwięzić 
Berentów doków, a wyznaczeni z grona akcyonaryu- 
szów komisarze powołali ich przed trybunał ? Najczę- 
ściój tak bywaito w najgorszych sprawach, że gerenci 
uchodzą cało, bo akcyonaryusze nie widząc dla siebie 
z procesu żadnćj korzyści, nie chcą podejmować ko- 
sztów prawnych, miańują likwidatorów, którym nie idzie 
wcale o stronę moralną, tylko o jak najrychlejsze spie- 
niężenie pozostałości i rozdział między wierzycieli; l- 
bo jeszcze akcyonaryusze sami pokrywają milczeniem 
jawne nadużycia, zapominają o przeszłości, by urato- 
wać przyszłe jakię takie powodzenie przedsiębiorstwa, 
Do rzędu takich kompanij noszących cechę sromotnćj 
hańby dla ich zawiadowców, naliczyćby można szereg 
nie mały: o wielu z nich już zapomniano; strata po- 
niesiona przez naszych spółrodaków w bankructwie K. 
Thurneyssena, odaowiła bolesne wspomnienie innćj, nie- 
dawnemi czasy zaszłćj w kompanii zakładów metalur- 
giesnych o 16,000 akcyach, każda po 250 fr. Takich 
w ręku polskich było 5,000 i wszystkie przepadły. 
Zakład szacowany na milicny przedany za 260,000 fr. 
na rzecz wierzycieli, a akcyonaryuszom pozostał w rę- 
ku papier bez żadnój wartosci. W tak dolegliwćj chwili 
cóż za lekarstwo podają na podobnę straty empirycy 
nasi, maj w pogotowiu zawsze jakąś niezawodną 
receptę? oto jeden woła: dawno już mówiłem, że po- 
żytecznićj i rozsądnićj byłoby, aby kapitały polskie by- 
ły użyte na przedsiębiorstwa krajowe; inny wtórując 
pierwszemu przyzwala na zostawienie kapitałów polskich 
za granicą. w ręku bankierów, ale radzi dodać im u- 
bogiego a uczciwego krajowca za kontrolera ich dzie- 
łań. Przewyborna myśl i jak łatwa w egzekucji! Za- 
stanowić się choć chwilę wypada nad pytaniem : dla 
czego kapitały polskie wędrują za granicę? Z pamięci 
wyjsć nie mogły zabory, rozdawnietwa ziem polskich 
między rosyjskich jenerałów i senatorów począwszy od 
panowania Katarzyny II do śmierci Cesarza . Mikołaja. 
Zadne bespieczeństwa i formy prawne nie ochroniły 
publicznych i prywatnych zbiorów, pamiątek dawnych, 
bibliotek, muzeów. Takiż los spotkał zapisy i fandusze 
pobożne lub na cel wychowania przeznaczone. Nie nie- 
niechęć przeto służenia krajowi własnym funduszem, 
ale systemat rządowy 

w Europie, sprawia, że 


CZĘŚĆ LITERACE0-ARTYSTYCINA. 
WYJĄTKI 
Z PODRÓŻY PO KRAKOWSKIEM W R. 1811 


(a pozostałego po Niemcewiczu rękopisu: Podróże 
Historyczne.) 


ać | 


wiatrów, Leda j do nowicyatu nie 
f | Na oglądan 
dzien 


Leli-Poleli, to jest Castor i Pollux. Wysokość miejsca, 


ustępy, gdzie śp. Niemce- | miejscem, 


wicz dał obraz ówczesnego stanu niektórych zabytków |kilkudziesiąt laty przy założeniu tutejszego kościoła, ko- 


i i j podróży. AC, r ; 
A sa ay ora sio drogą do Opactwa é. Krzy- | pogańskiego bożyszcza, okryty węglami, może jeszcze 


4a. Widok niezmiernych gór przedemną przypomniał mi |s dawnych Pozostałemi ofiar. Mimo najusilniejszych ba- 


k i i Ame-|dań, żaden 
choć drobńo Apeniny we Włoszech i Apalachy w , ża 
ryce. Przykre, kamienistą drogą przez mil dwie przeby- |z tak ciekawą starożytnością stało; zniszczyła go zape- 


8 
x 
- 


em 
1766 odprawił się w ko- 
ulupałem z kościo- 
modrzewiego drzewa; po- 
stal aż do początku 
nakoniec, a pozo- 
cmentarz pielgrzymów. 


go roku, ni żadnego podania. Za tą g sier) r [$N y i ] 
: P: e y) i| piszący (Cronica ed. kr. 21 p. 24). „Podziś dzień, | zwoitą tak obrządkowi uroczystością, z} żyć Zjechalem na noc do Bożęcina mieszkania: niegdyś 
najszczytniejsza w Polsce, (jeżeli Karpaty wyjm! À „ed. krak. 1521 p. „Podziś dzień, | zwoitą smutnemu obr „słożyć.| Z í 
d A tk iejach naszych Góra j mowi on, słyszeć moż two nasze śpiewające | W: mieszkań Śmierci zwłoki 82 g biskupów krakowskich. Miasto starożytne, ot3- 
tyra, na. Mórśi wieracholku atoi wspaniały kas Eeng eli, Po- 275 . a W zai i basztami, e ze SAEEĘLRU, 


tór i ko- | najdawniejsze pogański 
leli, z wykrzykami y znikomego życia snuli nici 
mojóm widziałem trzy bożyszez tych bałwany poczęści | oddzielne, współczesnemi po śmierci 
mo-|już potłuczone, leżące w Krakowie około kościoła Ś. | brządku 


i i grabów. Cała jest granitowa, mejąca wszystkie | Trójcy, później 
drzewi i 6 » MPJ stkie miejsca tego pamiątki są tylko w dziejach i poda- 


niach; 
że i 


dziś 

mao wał lekkiemi 
i nadobnemi krużganki, Hortisque elegantibus splen. 
dei, mówi o tém miejscu Cellari; teraz upadło mia. 
steczko, ogród daleki od elegancyi; zas najprzód 
przez rząd zeszły w szpichierz obrócony, daléj przez 
wojsko nasze na szpitał użyty, nakoniec przez czas 
niejaki bez żadnój opieki, stal się łapem mieszkańców, 


atak popioł „| czone 
I PZASA Pozostał zamek pięknój 


jezętabnie uciosany z kamienia, w klęczącój po- | droższy zabytek języka 
eseria : enia Trwa dotąd podanie, że kościół modrzewiowy, który 


którzy okna, drzwi i co tylko można było oderwać i 
zabrać, praywlaszesyli sobie. . Było to porzucone, ob- 


*) Oleśnicki ten wysłany był w poselstwie na Moskw 
od Zygmanta III, gdy Mar š 
rowi Dimitrowi odwożoną 
III %idać będzie możną 
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„CZAS z Piątku 5 Czerwca 1857, 


być bogatym, a być bogatym nie jest być Polakiem." | boš historya może w cxem bądź przyczynić naszego 


„Narody pozbawione wszelkiego udziału w kierowni- 
ctwie interesów publicznych, wołał z kazalnicy w Tu- 
luzie ksiądz Lacordaire, prędzej czy późnićj schodzą 
w zakres li tylko prywatnego życia i owionione bywa- 
ją duchem materyalnych korzyści, bo wtenczas zboga- 
cenie się staje się jedynym środkiem dla obywatela, by 
osiągnął stopień jakiego znaczenia, a głównem zajęciem 
dojście do niego. Duch zysku owładnie wszystkich ser- 
ca. Ojczyzna to gniazdo podniosłych czynów, zamienia 
się w giełdę kupiecką, mającą faktorów za obywateli, 
w miejscu trybuny komptoary, w miejseu kapitolu bank 
lub bursę. Wyrastające pokolenia: gardzą literaturą jako 
nie wiodącą ich do fortuny, a jeśli natura zawsze ży- 
zna pomimo usposobień ludzkich, wydaje jeszcze krze- 
pkie umysły, te rychło odbiegają same jéj dobroczyn= 
nych darów i zaprzają się geniuszu, przetwarzają muzę 
w gamratkę i z pragnienia mamony zdradzają wstyd i 
prawdę. Poeci ubiegają się za godnością i poważaniem 
jakie znajdują ludzie finansowi, bo rozdźwięk sławy 
widzi się być tylko czczem marzeniem w obec brzęku 
talarów. Wszel*i urząd mierzy się stopą pobieranćj 
płacy, wszelkie przedsiewzięcie spodziewaną korzyścią. 
Największe imiona, jeśli takie mogą być jeszcze w po- 
dobnćj społeczności, ukazują się w ramach przemysło- 
wych przedsiębiorstw, a ich dzieła zaledwie pożytecz- 
ne na trzeciem lub czwartem z kolei miejscu, zabierają 
najpierwsze i tego nikt im niezaprzecza. Rządzący spra- 
wami publicznemi wzorem prywatnych szukają zboga- 
cenia się, nikt nie umie być ubogim nawet sami boga- 
ci. Zbytek rośnie z chciwością, a wezbranie złych na- 
logów dzieli lud na dwie klasy nie mająco nic wspól- 
nego z sobą: na tych co używają wszystkiego i na 
tych co wszelkiego używania pozbawieni. Tak tedy 
w społeczności podobnćj, chciwość rozpoczyna, za nią 
w ślady idzie zbytek, a zepsucie obyczajów dokonywa 
reszt AJ 

Taką naukę i przestrogę daje ksiądz Lacordaire z ka- 
zalnicy, posłuchajmy teraz nerzekania Świeckiego pisa- 
rza. Oto parę tygodni temu, p. Leon Gozlan z powodu 
rozbioru dzieła p. Poirson: Panowanie Henryka IV 
zastanawia się nad moralnością historyi, nad jéj poży- 
tkami: i schodzi do następnych uwag godnych spa- 
miętania: „W chwili kiedy to piszę, usiłowania wszy- 
stkich zwrócone są do materyalnego bytu. Mechanika i 
chemia stały się najpierwszemi dźwigniami fortuny, któ- 
rój potęgi zaprzeczyć niepodobna. Ale obtenemu społe- 
czeństwu, z żalem wyznać musimy, brak moralnego u- 
czucia. Nie sądzę, abym to mówiąc, spotwarzał dzisiej- 
sze czasy, jest bowiem śród nas choć mała liczba u- 
mysłów, .to dochowała tego uczucia, nie śmiem jéj obli- 
czać z obawy, aby mię nie zatrwożyła drobnostką 
swoją. Poklaskujący swojemu położeniu, poklaskiwani 
powszechnie od tłumu i podziwiani od niego, najmnićj 
się troszczą 0 wartość moralną dopełniających się przed 
ich oczyma czynów. Byle człowiekowi udało się, choć 
nieprawymi środkami dopiąć celu jawnie uznanego, nie 
przyganiają mu ich wcale. Czyn dokonany staje już na 
wysokości samego prawa. Otoż, baczna nauka historyi 
jest najpewniejszym środkiem obalenia opinii tak wiel- 
możnie dziś rządzącćj i gdyby przeszłość była lepićj 
znaną od większój części narodu, ogół jego mniéj byl- 
by obojętnym w obec spełniających się przed nim wy- 
padków. Poznanie przeszłości ułatwiłoby zrozumienie 
teraźniejszości i nie zostawianoby tylo trafowi rozwią- 
zania pytań społecznych, aniby z sercem zimnem i obo- 
Jętnem przypatrywano się zachodzącym: zmianom rzą- 
owym.....* 

„1 dalój rzecz prowadząc, pisze Gozlan: „Zajmujący 
Się rozbiorem dokonanych wypadków, uważani bywają 
za marzycieli, albowiem teraźniejszość pochłania wyłą- 
cznie uwagę tych, co się mędreami wieku tego być 
sądzą. Dobrze jeść i spać, to najwyższy ideał! wszy- 
stko co się od niego oddala, nie warte i wzmianki. Al- 


umarłe ciało, bęz straży, kruki i sępy szarpały je ile 
mogły: tenlosbył kraju wówczas. Wspaniałe tylko drzwi 
owo drugiem piętrze przypominają letnie mie- 
m m ae wiec ow ię biskupa krakowskiego, 
dawniejszych w Polae ogciól. ogromny i jeden  naj- 
irostatnią GIG ruinas Aa od sa D 
narożnic, niezmierne Adi e sko Ara y 
Wewnątrz wszędzie ruiny i zaniedbanie > W wielkim 
ołtarzu jest obraz Ukrzyżowanią, zdaje się że z XIV 
jeszcze wieku, nie bez zalety w Swym gatunku; po 
lewój ręce ółtarza grób Franciszka Krasińskiego Ag 
pa krakowskiego, tegoż Samego, co Zygmunta Augusta 
do śmierci gotował. W kruchcie widać wypukłe rznię- 
cie z białego kamienia, oznaczające, : jak mniemam, świę- 
tego Floryana, miasto Bożęcin Matce boskićj ogarują- 
cego; rzeżba, może XIII wieku, 


terami tegoż wieku: zamalowane wapnem, gdyby 


mogły 


szczęścia; ona zaledwie uczy nas o prawach naszych, 
jakżeż ją porównać z mechaniką i chemią! Ona tylko 
wskazuje miarę sądu o rzeczach ludzkich, a jakiż z te- 
go pożytek? zaprawdę nie wielki. Mechanika to i che- 
mia są prawdziwemi środkami bogactw, a ich obfitość 
wprawia gmin w podziwienie, Ale przebóg, niech się 
nikt nie łudzi. Mechanika i chemia nie rządzą Światem, 
dają wprawdzie pieniądz, ale są niczem na polu roz- 
wijającćj się moralności narodów; od filozofii i historyi 
zawisło jedynie poznanie praw, i te dwie siostry i za 
dni naszych w takimże ukazują się wietle, w jakiem 
były przed nowożytnym a zbyt świeżym jestcze postę- 
pem dwóch inaych, to jest mechaniki i chemii. Znać co 
należy czynić, w obronie czego stawać, czego się Spo- 
dzieweć, 8% to trzy idee nie wspólnego nie mające z ma- 
teryalną pomyślnością narodów.“ 

Kiedy niedawno było otwarcie kolei żelaznój do Ren- 
nes, i pierwsza machina parowa zawitała do bram miej- 
skich, na jéj spotkanie wyszły tłumy Bretonów, a na 
ich czele będący biskup zapytał ją poważnie: co przy- 
nosi, czy prawdziwe światło, wymianę braterskich u- 
czuć, wzajemną pomoc? czy zepsucie obyczajów, czy 
zbytek. stolicy, czy szachrajstwa bursowe? Jeśli pier- 
wsze, witamy cię serdecznie; jeśli drugie, wade retro 
sałanas! Otóż i my nie bądźmy zwolennikami łatwo- 
wiernymi, wszechwładnój dzisiaj mistrzyni; jéj cuda o- 
trzymują sią stratą najdroższą, bo uszczerbkiem nej- 
szlachetniejszych uczuć, co podnoszą i uświęczją ży- 
wot, co warte są, aby za niemi gonił człowiek: pracą 
swą od kolebki aż do zgonu. 

Wizdoma wam z gazet wyprawa ochotników na pa- 
rowcu „Kongorco* do brzegów czerkieskich i wyrok, 
jaki zapadł w Konstantynopolu na- kilku urzędników, 
którzy ją ułatwili. Dziś prywatne listy z 18go kwietnia 
donoszą z obozu pod Atchama, następujące o nich sycze- 
góly: „Dla zapewnienia sobie dostatecznćj żywności mu- 
„sieliśmy przenieść się z pustych i ubogich okolic Tuabs 
„w posiadłości Setera paszy. Dnia 1 bm. ambarkowali- 
„śmy bagaże i część ludzi w Tuabs, z resttą ruszyli- 
„śmy pieszo i konno. Po dziewięcio-dniowym marszu, 
„przybyliśmy do rezydencyi. Sefere, który nas przyjął 
„z całą gościnnością wschodnią. Znaleźliśmy u niego 
„niemal wszystko, czego nam było potrzeba, a miano- 
„wicie zbiegów rosyjskich, z których pomocą artyleryę 
„naszą tak postawiliśmy, że już jutro z sześcioma dzia- 
„łami, możemy wyruszyć do boju. Pojutrzs rano z je- 
„dną bateryą i z oddziałem kawaleryi idziemy naprzód. 
„Ruszamy nad Kubań, a idzie z rami syn Sefera paszy 
„z tysiącem wyborówych jeźdźców ozerkieskich.* Było 
to pierwsze spotkanie, o którem przed kilku dniami 
wspomniały -telegraficzne depesze. 

Pismo, z którego wziąłem wyjątek dopi:ro przytoczo- 
nego listu, wspomina rozmowę doktora Jeannel m ofice- 
rem ezerkieskiw, powtórzoną w Revue de POrient i 
zdziwienie tego ostatniego, gdy go pierwszy pytał o Sza- 
mila. Imie nawet jego nie było odeń znane. Stąd Re- 
vue wpada w domyśł, czyli Szamil nie jest tylko my- 
tem urojonym w mózgu gazeciarzy zachodnich, którzy 
zeń utworzyli sobie jakiś niby ideał narodowości czer- 
kieskićj. Dla usunięcia wątpliwości, czytam w niem ob- 
jaśnienie następującćj treści: „Gorale siedzący na czar- 
nomorskiem wybrzeżu gór kaukazkich, nie albo mało 
co wiedzą o Szamilu i o zwolennikach jego mieszka- 
jących zupełnie gdzie indzićj, to jst od morza Ka- 
spijskiego i aż na wschodnich krańcach kaukazkiego 
międzymorza. Jedni i drudzy mają tó tylko z sobą 
wspólnego, że z osobna walczę za niepodległość swoją 
i od lat już przeszło 50ciu, własnemi siłami odpierają 
nepaść przemożniejszego, dotąd stanowią dwie niezależne 
ed Rosyi konfederacys, z których jednę możnaby na- 
zwać Kaspijską, a drugą Euxyńską.* 


Kraków 3go czerwca. Rząd krajowy tutejszy 
ogłasza wpływy różnych składek ma rzecz pogorze|-- 
ców Mielca, dziękując publicznie dawcom. Ze skła- 
dek tygh zebrano w urzędach powiatowych: 

W Rzeszowie 24 złr. 25 kr.; Kolbussowy 36 złr. 
18 kr.; Dąbro sój 5 złr; Ropczycach 30 afr. 11 kr.; 
Bieczu 27 złr. 40 kr; Nisku 47 kr; Dobczycach 
4 alr. 10 kr; Krynicy 23 złr. 1 kr; Mielcu 10 złr. 
25 kr.; Łancucie 48 złr. 37 kr.; Żywcu 142|złr. 14 
kr.; Makowie 12 złr. 42 kr.; Myślenicach 25 złr. 28 
kr.; Głogowie 23 złr. 6 kr; Wadowicach 28 złr. 21 
kr; Ulanowie 18 ałr.; Slemieniu 3złr.35 kr.; Brzost- 
ku 15 złr., Kalwaryi 12 złr; Przeworsku 48 złr. 50 
kr.; Andrychowie 12 złr. 36 kr.: Tymbarku 5 zdr. 23 
kr. Tarnowie 37 złr. 3 kr., Wojniczu 5 złr. 40 kr.; 
Dukli 14 złr. 56 kr.; Sokołowie 6 złr. 13 kr.; Zmi- 
grodzie 17 złr. 25 kr.; Kentach 26 złr. 34'/, kr.; Le- 
Żajsku 6 złr.; następnie w urzędzie obwodowym 
w Tarnowie 40 złr.; w konsystorzu Tarnowskim 135 
zdr. 25 kr.; w dekanacie Radomskim 6 złr. 29 kr.; 
w gr. kat. dekenacie Antoni Głaszkiewicz 14 złr. 
46 kr; w gr. kat. dekanacio w Bieczu Michał Kc- 
pyściański 13 złr. 26 kr.; w magistracie Krakowskim 
23 złr. 55 kr; w rządzie krajowym w Czerniowcach 
5 złr. 14 kr; w rządzia namiestniczym w Wiedniu 
93 złe. 12'/, kr.; w rządzie namiest. w Pradze 24 
złr. 27 kr; w urzędzie obwodowym w Ołomuńcu 6 
złr. 40 kr.; w Iglawie ( w Czechach) 20 kr.; w ma- 
gistracie w Bernie 24 złr. 55. Razem 1027 złr. 41'/ą 
kr. Doliczywszy dawniejsze już ogłoszone składki 
wynoszące 5530 złr. 57'/, kr.; całkowita dotąd ze- 
brana summa czyni 6558 złr. 39 kr., która już obró- 
coną była na rzecz pogorzelców Mielca. 


Edykt c. k. rządu krajowego w Krakowie tyczący 
się regulacyi lub wykupna praw leśnych i ianych 
służebności. (Dokończenie.) 


Rozdział IIL 


Ogólne Postanowienia. 

I. Tak meldunki praw wykupnu lub regula- 
cyi z urzędu ulegających, jak i prowokacye czy- 
nione co do praw, które w skutku wniesionego 
żądania stron urzędowemu postępowaniu ulegają, 
mają być dokładnie wedle instrukcyi do niniej- 
szego Kdyktu dołączonćj*) i domieszczonych tamże 
formularzy ułożonymi i przez takie osoby prawo- 
moenie podpisanemi, które do wnoszenia tychże 
powołanemi 54. 

„ , IL Meldunki i prowokacyje stósownie do prze- 
pisów w niniejszym Kdykcie i dołączonćj doń In- 
strukcyi zawartych ułożone i Komisyi krajowćj 
przedstawione uzasadniają poniżćj wymienione na- 
stępności prawne. 

1. Wszyscy ci, którzy w zachodzącym uprawnie- 
niu, w posiadaniu uprawnionego lub służeb- 
nością okodydknojo gruntu jakowy udział mają, 
tak jak mający udział w prawach wspólnego 
posiadania lub użytkowania , . muszą wchodzić 
do otwartego w tym przedmiocie urzędowego 
ostępowania, 

yrkularzem Gubernialnym z 21. Listopada 
1848 r. Nr. 14954, politycznym Instancyom 
udzielona kompetencya do postępowania i roz- 
strzygania sporów pomiędzy Była: Zwierzchno- 
ściami gruntowemi i ich poddanemi, o ile się 
takowa odnosi do utrzymania a względnie do 
roszczenia praw, w ogólności Najwyższym Pa- 
tentem z dn. 5, Lipca 1853 r. N. 130 Zbioru 
ustaw, wykupnu lub regulacyi z urzędu ule- 
*) Ta instrukcya będzie wszystkim udział mającym przez 
o. k. Urzęda powiatowe w drodze urzędowćj, przesłaną, 

Uwaga Redakcyi, 


gających, lub téż dotyczy punktu w $. 7, rze- 
czonego Patentu wyłuszczonego, ma być od 
chwili otwarcia czynności przez miejscowe do 
przeprowadzenia wykupna i regulacyi ciężarów 
ntowych ustanowić się mające Komisye na 
omisyą krajową wykupna i regulacyi cięża- 
rów gruntowych przeniesioną, i téjże mają 
"być wszelkie, u politycznych władz wszystkich 
instancyj wiszące w owym czasie jeszcze sta- 
nowczo nie rozstrzygnione postępowania, od- 
danemi. 

8. W sporach co do tych praw, które w myśl 

Najwyższego Patentu z d. 5. Lipca 1853, tylko 

na wniesione żądania interesowanćj strony mają 

wykupnu ulegać, przepisy pod 2. ustanowione 
co do kompetencyi Komisyi krajowćj wykupna 

i regulacyi olężarów gruntowych wchodzą 

wtenczas dopićro w użycie, jeżeli przy otwar- 

ciu działań przez Komisye miejscowe, w za- 
chodzącym wypadku, prowokącya istotnie miej- 
sce miała. ATEN 

Co się dotyczy fpostępowań i rozstrzygania 

sporów, które nie już same prawa użytkowa- 

nia, służebności albo wspólnego posiadania, 
lecz jedynie naruszanie w posiadaniu tychże 
praw, albo sposób wykonywania tychże, lub 
wynagrodzenia za odmówione użytkowania za 
przedmiot mają, pozostaje z ustaw władzom 
politycznym służąca kompetencya nienaruszona 

1 takowe mają i nadal prawomocne decyzye 

władz politycznych wykonywać. * 

5. Wnoszenie skarg do sądu tak za utrzymaniem 
praw, jak przeciw ich roszczeniu, równie jak 
pod wżyłydam w $. 7 Patentu z dn. 5. Lipca 
1853 r. wyszczególnionych punktów, nie znaj- 
duje już miejsca, a to ze względu na prawa 
z urzędu wykupnu lub regulacyi ulegające od 
chwili ogłoszenia niniejszego edyktu, co zaś 

otyczy przez prowokacyą wykupować lub re- 
gu ować się mających praw od terminu zarzą- 

zonego przez. Komisyą krajową na skutek 
wniesionćj prowokacyi postępowania. i 

6. Jeżeli skargi tego rodzaju przed sąd wytoczo- 
nemi już zostały, to na wypadek jeżeli oby- 
dwie strony wstrzymania nie zażądają, w ja- 
kimkolwiek stanowisku proces by się znajdo- 
wał i bez względu oey wyrok już zapadł, 
ma być dalszemu biegowi sądowego działania 
wolne pole zostawione. W wypadku wszakże 
takowym jeżeli albo zajdzie porozumienie się 
pod względem dalszego prowadzenia procesu 
na drodze sumarycznćj, lub tóż w miarę stanu 
sporu, gdy żadne przez jednę lub drugą stronę 
nabyte formalne prawo naruszonóm nie jest, 
mają być przepisy sumarycznego postępowa- 
nia -zastósowanemi. z 

Jeżeli żaś spór takowy w piórwszćj instacyi 
na drodze zwyczajnego postępowania sądzony, 
do wyższćj instancyi przejść ma, to w wyż- 
szych instancyach przepisy sumarycznego po- 
stępowania przyjść winny w każdym razie 
w zastósowanie. 

7. Na tymczasowe wykonywanie praw nie wy- 
wiera meldunek albo prowokacya wcale ża- 
dnego tamującego skutku i owszem takowe 
w. dotychczasowym albo przez prowizoryum 
Komisyi krajowćj ($. 37. Patentu z dnia 5. 
Lipca 1853 r.) bliżćj oznaczonym stanie, aż 
do terminu w którym wyrok w drodze regu- 
lacyi lub wykupna wydanym zostanie ($$. 15, 
24 i 37 Patentu z d.5. Lipca 1853 r.) winno 
koc Nie mogą więc) i sprawy sporne, 

tóre niemają za przedmiot użytkowania słu- 
żebności, albo samego wspólnego posiadania, 


korzyści przydać i to należy, ie niezmierne te dobra|czy Cycero odkrywsty grób Archimeda, bardziej się |skupów wykupione zostały. 
zawsze razem do możnego należały właściciela, najprzód | cieszył. 


do biskupów krakowskich, odtąd do samego rządu. 


Wskrzeszenie nauki górniczój, dobywanie i lanie kru- 


W wielkich przedsięwzięciach, usiłowaniach i zakłądach, |szców, przeistaczanie ich w pożyteczne narzędzia od 


wielkich potrzeba sposobów. 


Obszedłem w Suchedniowie wszystkie warsztaty, zwie- 
dziłem w okolicach fryszerki, gdzie stal hartują. Ta tak 
potrzebna część przemysłu dawniej kwitnęła już u nas; 
długo zaniedbana podniosła się znowu. Nie tylko bo- 
wiem broń wojenną, lecz noże, nożyczki, do szydła 
szewskiego, do kozika chłopskiego, wszystko sprowa- 


dzaliśmy z zagranicy. Dzis dzięki Bogu dostarczamy 
już poczęści szabel i bagnetów wojsku; już się zaczy- 
nają robić noże, seyzoryki, brzytwy, pilniki etc. 
działem u IP. kapitana Plewińskiego gotowe już szlifo- 
piękna, napisy charak. | Wane bomby i kule różnego gatunku. Oficer ten służący 


Wi- 


od lat 30, ma dziń 4 synów w wojsku. Przy pokojn i 


być wyczytanemi, dałyby nam interesujące światło. Po. | dobrym dozorze i w téj części pójdziem daleko. 


dług Starowolskiego, Cellarego i innych, zna 
się w Bożęcinie rudy żelazne, miedziane i galman. Opa- 
liński w obronie Polski przeciw. Barkleuszowi mówi przy 
Bożęcinie: znaczna ilość miedzi wykopuje się, 
zaś kopalni, wiele żelaza przez Gdańsk do obcych Wy- 
. wozi się krajów. Bożęcin, Suchedniów, Hza i t. d, 
z przyłączonemi do nich kluczami i włościami, skła- 
dały prawdziwe państwo, niegdys do biskupów kra- 
kowskich należące; te w 1789 r. na sejmie konstytu- 
cyjoym na rzecz rządu wzięte były. Jest to kraj pełen 
najpotrzebniejszych kruszców. Natura sama zrodziła 
wszystko co tylko do wybierania ich jest potrzebnóm. 
W pasmach wyniosłych gór, kruszce mnićj lub więcój 
głęboko ukryte, też same góry zarosłe niezmiernómi 
lasami modrzewi, buków, dębów, sosien, które i do 
stopienia kruszcu i do budowania drzewa Starczą; ciąg 
ustawicznych jezior dodaje wody do. obracania” kół, 
nadymania miechów, pieców, hamerni, hut, potrzebnój 
do tych ogromnych robót.: "Też kopalnie wydają. ka- 
' mienie do zapraw pieców, kamienie do szlifowania, jo 
które do nas z Prus i Śzląska zajężdzają. Do tych 


z innych | cowałęm 


Obejrzałem o trzy mile lsżący Samsonów, gdzie także 


too są roboty; ale piece jak w Suchedniowie, Mi- 
wie 


skiego, czyj 


wiedzią jego był... Se 
wno stanął z pri jest, że dom ten bardzo da- 


gcu, gdzie W puszęzy 
sób ludzkich, ale pod 


mi na pamięć, Ż% W da 
wyrsynano na belkach rok, w któ 
wany. Prosiłem więc p. Krzyżawski 


wała się laseczka; jaka radość, gdy 
bane odżryły te słowa i liczbę 
Może to miesznóm zdawać się będzie, lecz niewiem, 


sa zbudowany był na miej- | skupi nadali mu na jara 
? stały modrzewy; że dom ten we| dożywotnie, na inne nakoniec 
środku nawet był Malowany w osobliwsze history z o- | wie Caccia Jan, Wawrzynice i 


wielu wieków były w Polsce znajome: Tak jak wiele 
rzemiosł i kunsztów z Niemies przeniosło sig do nas, 
tak i nauka górnicza po pokazaniu się w Niemczech, 
wkrótee i do nas przeniesioną została, Pewna jest, że 
górnictwo nasze poprzedziło wszelkie dziejopisów świa- 
dectwa. Powiem poniżój, że kopalnie w Sławkowie i Ol- 
kuszu już w XIII wieku kwitnęły; że za Kazimierza 
Jagiellończyka kupy hultajów napadły i zrabowały teri- 
że Olkusz i Sławków. W r. 1617 Zygmunt I nadał u- 
rząd Cammerarii Montani et Inquisisoris cammerae 
regiae montanae Mikołajowi Lanckorońskiemu, bur- 
grabiemu krakowskiemu. Przywilej ten znajdował się 
w metrykach koronnych; potwierdzony za króla Stefana, 
z przydatkiem, żeby nieuwłaczał w niczem własnościom 
szlacheckim. Tenże król Stefan pozwolił Firlejowi i in- 
nym szukania kruszców po eałem królestwie. 

W dobrach biskupów krakowskich pierwój, niż w in- 


ete. dla niedostatku wody iść nie mogą. No-|nych miejscech zaczęto wytapiać żelazo. Okszują to 
Żytnoś we dworze modrzewiowym, który mnie staro- tranzakcye J 
ią swą uderzył. Pytałem dozorcy, JP. Krzyżaw- | chami, I tak Hieronim Caccia, rodem g Bergamu, pier- 


między tymiż biskupami i niektórymi Wło- 


iby wiedział, kiedy był stawianym. Odpo- wszy w kluczu samsonowskim wyrabiał żelazo i stal 


z niego robił. Na założenie tych kosztownych robót, bi- 
lkanaście wsi, inne nadali 
przyznali summy. Syno- 
Jędrzój, po ojeu dobra te 


Á : zeszłem panowaniem koncepiści | objęli. Jan Hieronim Caccia Z i >0ią- 
tu mieszkający a i ściany i sufit wapnem koń ja Smoleńsk, przystawiał „szejk aee ao t 
wać. Gdym przy wieczerzy ubolewa? nad tém, przyszło | wojenne narzędzia; a że za 


pozwoleniem Tylickiego » 


ojców naszych domach podówczas biskupa krakowskiego, pomieniony Caccia 
rym dom był budo-| w kluczu kieleckim założył był fabrykę na robic stali, 
! Ą ego, by na środku | Zygmunt III, nagradzając 
belki wapiio nożem odskrobać kazał, Jakie było zadzi-|15 przywilej na nią i stal 
wienie moje, gdy za każdem pociągnięciem noża odkry- | ckiej od cła uwolnił. 
Wszystkie odskro- | swoje: Dzianottemu, 
Anno domini 1423! |rów. 


zasługi jego, dał mu: na lat 
wychodzącą z fabryki kiele- 
Następcy Caeciów przedali prawa 
także Włochowi, za 39,000 tala- 
Dzianotti wszedł w spółkę z Dzibonim, który za: 
stawne dobra trzymał aż do r. 1600, w którym od bi. 


pałasze, rury, fuzye i inne j P 


Niemniéj gorliwym okazał się król Władysław IV 
w zachęceniu tak potrzebnych fabryk. W przywileju da- 
nym Serwatemu i Dziboniemu, wyłącza ich od jurysdy- 
kcyj ziamskich, a sądom królewskim poddaje; nakoniec 
stal i żelazo z ich fabryk wywożone do Gdańska, od cła 
uwalnia. Jan Kazimierz, w uniwersale swoim w 1658 
r. wydanym, zakazuje surowo, „ażeby żaden z wojsko- 
wych nieważył się w Bobrzy, Cmińsku, Kołomanie, 
Tumlinie i Fajlansku stawać, wybiersć żywność, noclegi 
odprawiać, ani żadnćj najmniejszćj krzywdy poddanym 


i rzemieślnikom tamecznym czynić; ponieważ ustawi- 


cznie armaty dla nas robią, a śadnój intraty potenczas 

nie mają. Wykraczejących wojskowych, mówi dekret, na 

gardle karać rozkazujemy, a w niestaniu infamować,* 
Pełne klęsk panowanie Jana Kazimierza i górnictwu 


krajowemu okropne zadały ciosy. Zostawały: kopalnie 


w upadku i niemocy, aż do Środka panowania Stanisława 
Augusta. Gdyby pan ten tyle miał ekonomiki i dobrego 
dochodów swych użycia, ile posiadał dobrych chęci dla 
kraju, do wysokiego stopnia przyszłoby było górnictwo 
nasze. Wiele przecież winniśmy jego zachęceniom i sta- 
raniom. Pod nim to zackęte usiłowania dość szczęśli- 
wemi uwieńczone skutkami, W Polsce biskupi krakow- 
scy, familia Małachowskich, w Litwie podkanclerzy 
Chreptowicz tworzyli, lub utworzone już powiększali , 
dóskonalili żelazne rudy krajowe. Kto o ich stanie wr 
1782 wiadomość zasięgnąć. pragnie, niech czyta dzieło 
pod tytułem: Opisanie polskich żelaza fabryk przez 
śp. Jm. księdza Osińskiego. Wyraża w nim autor, że 
rzedtem około 27,000 czerw. zit. wychodziło za granicę 
na kupienie żelaza, dziś zaś, to jest w r. 1782, kraj nie- 
sprowadzając obcego żelaza, zaspokoiwszy potrzeby 
Swoje, około 2000 czerwonych złt. ze sprzedaży 25 
granicą zyskuje. Wylicza on dalej, iż w fabryce poncz= 
kowskiej, założonej przez JW. kanclerza Małachowskie- 
80, wyrobiono od roku 1756 aż do 1782 r. karabinów 
satuk 1158, flint 1200, pistoletów par 1216. 
(Dalszy ciąg nastąpó). 
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lecz jedynie naruszenie w posiadaniu tych praw, 
albo sposób ich wykonywania, lub od wyna- 
grodzenia za wzbronione użytkowanie, tak jak 
na zasadzie prawomocnych wyroków lub kom- 
planacyj sądowych, prowadzone exekucye być 
wstrzymywanemi. 
III. Jeżeli Komisya krajowa uzna być tylko 
prowokaczjnym meldunek w tym zamiarze zro- 
iony, aby postąpiono z nim z urzędu takowy za 
prowokacyą uważanym być ma, jeżeli meldujący 
wyraźnie w swym meldunku nie oświadczył, iż 
nie chce go mieć za prowokacyą uważanym. 
Każda prowokacya ma być za meldunek uważaną, 
jeżeli prowokowane prawo za takie uznanćm bę- 
dzie, które z urzędu wykupnu lub regulacyi ule- 
gać winno. A t 
IV. Ponieważ wszystkie powody, pisma i po- 
stanowienia odnoszące się do w moc Najwyższego 
Patentu z dnia 5. Lipca 1853 r. mającego się 
żę stę wykupna lub regulacyi, uwolnienia 
od stępla i opłaty pocztowćj portoryjnćj używają, 
rzeto wszystkie pod tym względem do ; 
ładz wystósowane podania, mają być na stronie 
tytułu i kopercie zaznaczeniem, „w interesie wy- 
kupna i regulacyi i ciężarów gruntowych* opa- 
trzonemi. j 5 
V. Wszystkie władze, a mianowicie urzędy 
podatkowe i katastralne są obowiązane stronom 
celem sporządzenia meldunków lub prowokacyj 
rozpatrzenia się w otrzebnych do tego aktach 
pomocniczych pod stósowną kontrolą dozwolić, i 
za zapłaceniem normalnie przepisanćj należytości 
także odpisy tychże albo kopije map wydawać. 
Z oi K, Komisyi Krajowéj wykupna i re- 
lacyi ciężarów gruntowych w. Okręgu rządowym 
akowskim, 
Kraków, dnia 29. Marca 1857. 
Prezydent 


Henryk Hrabia Clam-Martinic. 


C. k. minister spraw wewnętrznych zamianował 
koncej istę namiestniczego kaw. Edwarda Gniewosza 
komisarzem obwodowym 3ój klasy we lwowskim 0- 
brębie rządowym. 


| Wieden 3 czerwca. Wieczorna wczorajsza Ga- 
seia Wiedeńska zamieszcza następujący list z Budy 
z 31go maja. R 
Dziś z rana © godz. 9*/, odbyło się uroczyste po- 
błogosławienie ciała J. C. W. arcyksiężniczki Zofii. 
Kaplica zamkowa wybitą była czerwonym adamasz- 
kiem, katafalk spoczywał na wźniesleniu przykry- 
tem kobiercami i opięty był aksamitem pąsowym. 
Trumna była wewnątrz biało wyłożona a zewnątrz 
obita aksamitem morderowym; pąsowy aksamitny 
baldakim wznosił się nad katafalkiem. Zmarła przy- 
brana była w białe róże i na piersiach miała bu- 
kiet biały. Z jakie trzydzieści wielkich, świec wosko- 
wych gorzało do koła, a przy wielkim ołtarzu i of- 
tarzach pobocznych, paliły się także świece. U s:'óp 
trumny stał krzyż, po obu jego stronach dwie ko- 
rony. Cesarska służba w wielkićj liczbie znajdowa- 
ła się na pogrzebowym obrzędzie. Członkowie c. k. 
gwardyi łuczników rozstawieni byli stósownie; fu- 
ryery nadworni trzymali pochodnie; akt pobłogosła- 
wienia odbył się w obecności wszystkich tu bawią- 
cych osób z orszaku zmarłój księżniczki i urzędni- 
ków dworu. Po skończeniu jego wpuszczono publi- 
czność. Wylano dużo łez najgłębszego wzruszenia 
i niejedną pierś cisnęła myśl bolesne, że ręka Śmierci 
sięgła bex litości w kwitnące grono nejjaśniejszój 
rodziny i wyrwała pierworodne dziecko z czułój 
opieki nad każdym jego krokiem czuwającćj. Przy 
tój sposobności można było spostrzedz, jak serde- 
czną jest miłość rodziców cesarskich do swoich 
dzieci, jak wzorowym i serdecznym jest w ogóle 
duch wiążący wszystkich członków familii cesarskiój. 
Opowiatają wszędzie, że dostojna matka niechciała 
z początku odstępować od łoża chorych dzieci, jak 
późnićj ze łzami w oczach wyjeżdżała z Debreczy- 
na, spiesząc tutaj, aby przysłuchiwać się ostatnim 
,tchnieniom ukochanój córki. Jeżeli jest co takiego, 
coby mogło ukoić boleść dostojnych rodziców, to 
chyba owo powszechne i nadzwyczajne prawdziwie 
serdeczne współczucie, jakie przy tem zatrważają- 
cym wypadku we wszystkich pojawiło się sferach 
i daje piękne świadectwo 0 miłości ludów Austryi 
ku najjaśniejszój parze cesarskiój. Ciało zmarłój księ- 
Źniczki powiezione jutro będzie do Wiednia i po- 
chowane w grobach cesarskich u 00. Kapucynów. 
O godz. 106j popołudniu tłumy ludu gej się na 
tutejszym placu zamkowym udając Się do kapljoy, 
aby poraz pa przyjrzeć er łagodnym wdzięcz- 
nym rysom zgasłćj księżniczki. "RS 
* Ciało Aroyksiężnioski przybyło W, op 
wieczór o 106j godz. osobnym pociągiem (0 '¥10- 
dnia. Trumnę ważącą 3 centnary zdjęli wagonu 
czterćj ze służby dworskićj i wnieśli do sali pore 
bnój w dworcu kolei północnćj, gdzie stał urządzo- 
ny skromny katafalk z aksamitu czerwonego: ch- 
mistrz dworu ks. Karol Liechtenstein i kilku wyż- 
szych urzędników dworu odebrali ciało, które Ba- 
stępnie pobłogosławił proboszcz zamkowy Z 88y- 
stenoyą duchowieństwa. Potem zaniesiono trumnę 
na karawan 6-konny dworski i powieziono do gro- 
bów cesarskich. Poprzedzał go chorąży z dwoma 
konnymi latarnikami, pikieta jazdy, kilka dwukon- 
nych pojazdów dworskich, dalój latarnicy na konia 


przed karawanem ciągnionym przez 6 białych koni, |rz4 


za nim znów pojazdy i kawalerya. Po boku żandarmi 
nadworni i piechota. Pochód postępował ku mosto- 
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przyjmowsła ciało; w kościele raz jeszcze pobłogo- 
sławiono je i spuszczono do grobu. 

— JCW. arcyks. Ferdynand Maksymilian czyniąc 

zadosyć życzeniem kawalerów Maltańskich w króle- 
stwie Lombardzko - Weneckiem przyjął ofiarowaną 
sobie godność bailli zskenu tego. W dniu 25 maja 
fzm. hr. Kheveuhiiller wysłeny umyślnie w tym celu 
do Medyolanu wraz z kilku kawalerami tego zakonu, 
ofiarował arcyksięciu bullę nominacyjną i oznaki go- 
dności. 
W d. 7 czerwca odbędzie się w Wiedniu zjazd 
wyższych urzędników policyjnych z całego związku 
niemieckiego w celu naradzenia się nad niektóremi 
środkamia utrzymania bezpieczeństwa publicznego. 

— Biuletyn wieczorny z d. 29 maja z Werony za- 
wiadami, że stan zdrowia fm. hr. Radeckiego jest sto- 
sowny do okoliczności. 


Rosy a. 


Wiele dzienników niemieckich i francuskich mó- 
wiło o redukcyi i systematycznem zmniejszeniu ar- 


„|mii rosyjskićj, jedne podawały to za czyn już speł- 


niony, inne za mający się spełnić w bliskiój przy- 
szłości, utrzymując że poczyniono już wszelkie do 
tego przygotowanie. Tymczasem wiemy z pewnością, 
iż dotychczas rozpuszczono tylko rezerwy zebrane 
w czasie wojny, dozwalając żołnierzom wrócić do 
domu za nieograniczonemi urlopami, a wprzód je- 
szcze, zaraz po ukończeniu wojny, rozpuszozono 0- 
połczenia czyli milicye, nakoniec odesłano do demu 
chorych i muićj zdatnych do służby żołnierzy wzię- 
tych w czasie wojennym. Nie zwinięlo jednakże ża- 
dnego oddziału wojsk, nie zmniejszono żadnego puł- 
ku jazdy lub piechoty o jeden szwadron lub bata- 
lion; owszem w korpusie kaukaskim sformowano no- 
we trzy pułki dragonów i dwa pułki piechoty. Co 
do zniesienia osad wojskowych, rzecz jeszcze nie 
jest rozstrzygniętą ; wprawdzie zniesiono ich część 


to jest kolonie grenadyerskie w guberniach nowo- f k; 


grodzkićj, witebskiój i mohilewskiój, dając oddzia- 
łom wojsk w nich stojącym (rezerwom korpusu gre- 
nadyerskiego) taką samą organizacyę jak innym 
pułkom i korpusom, a zmieniając włościan którzy 
obowiązani byli ich utrzymywać, świeżym ukazem 
ogłoszonym w Gazecie Senackićj, we włościan ko- 
ronnych, a raczój jak ich ukaz nazywa: „we wło- 
ścian należących do zarządu apanażów*. Wątpią je- 
dnak, ażeby daleko ważniejsze osady wojskowe, to 
jest kolonie południowe jazdy, zniesionemi zostały, 
chociaż w ministerstwie wojny i w radze państwa 
pytanie to ciągle jest poruszane, a przeciwnicy i 
zwolennicy osad wojskowych walcząc z sobą, przy- 
teczają mnóstwo dowodów za i przeciw osadom. 

Rząd rosyjski zajmuje się od chwili ukończenia 
wojny nie zmniejszeniem armii, lecz zmienieniem 
jéj organizacyi, by usunąć o ile możności wady 
1 niedostatki, jakie się okazały w wojsku rosyjskiem 
podczas ostatniej wojny, lub wynikły zə systemu 
przez cesarza Mikołaja zaprowadzónego a niszczącego 
wszelki indywidualizm w ludziach. Zaczęto naprzód 
od źródła, z którego wypłynie przyszła armia, to 
jest od reformy szkół wojskowych i zakładów, da- 
lój rozpoczęto reformę lub zniesienie kantonistów i 
osad wojskowych, obecnie przystępują do zmiany 
przepisów w poborze wojskowym. Dalój mają nastą- 
pić zmiany w szkole czyli ćwiczeniu żołnierza, w or- 
ganizacyi i w szkole plutonu i batalionu, by nadać 
większą samodzielność pojedynczemu żołnierzowi, a 
oddziały wojsk ruchomszemi i giętszemi uczynić. 
Nakoniec pracują nad polepszeniem administracyi 
wojskowó,, w któró: wady, nadużycia i kradzieże 
stały się przysłowiem i zwyczajem. Prócz tego zmie- 
niają broń wojska, uzbrajając piechotę iepszemi ks- 
rabinemi, artyleryi zaś, mającéj od dawna wyborne 
konie i uprząż, dając w części dzieła większego 
wagomiaru, gdyż dzisiaj przy udoskonaleniu broni 
palnój ręcznój, sześciofuntowe działa stały się bez- 
użytecznemi wyjąwszy w górach. 7 

— Wiadomości i dzienniki z Petersburga sięgają 
do 24go maja. Nowa taryfa cłowa zmniejszająca 
znacznie, opłaty cłowe od wprowadzenych z zagra- 
nicy wyrobów i modyfikująca dotychczasowy system 
prohibicyjny, dotąd urzędownie ogłoszoną nie zo- 
stała, chociaż już przed miesiącem podaliśmy cały 
projekt tój taryfy zamieszczony w Nordzie. Niektó- 
rzy obawiają się, czy śmierć Tęgoborskiego, który 
najdzielnićj walczył przeciw systemowi prohibicyj- 
nemu broniąc wolności handlowój, nie osłabi stron- 
nictwa chcącego -zwolna zmodyfikować dotychczaso- 
wy system zakazowy i nie wstrzyma ogłoszenia no- 
wéj taryfy, Utrzymują nawet, że ogłoszenie nowój 
taryfy zupełnie odłożonem zostało i dotychczasowa 
nadal pozostanie. 
„ Rząd wydał świeżo dwa rozporządzenia tyczące 
się Syberyj, Dotychczas wszyscy właściciele fabryk 
i hut w Syberyj wschodnićj mieli bezpłatny i nieogra- 
niczony wręb w tamecznych lasach koronnych : dzi- 
siaj rząd uzaał za stósowne ograniczyć ten przy- 
wilój brania drzewa bezpłatnie i bez Żadnego ra- 
chunku z lasów rządowych wschodnio-syberyjskich, 
widząc zwiększającą się coraz liczbę fabryk i ro- 
snące ciągle zużywanie lasów. Jednem więc rozpo- 
rządzeniem naznaczył opłatę stałą, którą każdy fa- 
brykant lub właściciel hut ma opłacać, jeśli chce 
brać drzewo z syberyjskich rządowych borów. Dru- 
gie rozporządzenie tycze się banku, który daje za- 
siłki pieniężne prywatnym przedsiębiorcom kopiścym 
złoto w górach Altajskich, Dotychczas obrót tego 


ch) banku wynosił tylko 3 miliony r. s.; nowe rozpo- 


dzenie cesarskie pozwoliło temu bankowi prze- 
kraczać naznaczoną cyfrę. Równocześnie Cesarz roz- 
kazał przedłużyć przywilój udzielony w roku 1852 


wi łańcuchowemu i przez bramę karyncką wjechał|dla handlu z Chinami zachodniemi: wszelkie towary 


do miasta, a przed Kapucynami stauął o 146j wno- 


ożone i wywożone, wolne będą nadal od 0-/czytał modlitwę i pobłogosławił przyszłój budowie, skro- 


oy. Tu wielka liczba urzędników wyższych i szlachty Piaty wyjąwszy herbatę. i 
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Jenerał-gubernator kijowski, wołyński i podolski, 
książe Wasilczyków, który od paru miesięcy bawił 
w Petersburgu, wyjechał do Kijowa, a wprzód je- 
szcze opuścił stolicę jenerał gubernator wileński, 
grodzieński i kowieński, N.zimow, wracając do Wil- 
na. W czasie pobytu ks. Wasilczykowa w Peters- 
burgu naradzono się ned projektem przedstawionym 
przez towerzystwo włęścicieli ukraińskich zbudowa- 
nia kolei żelaznój z Kijowa do Odessy z boczną od- 
nogą wgłąb Ukrainy i Podyla; rzecz tę rozstrzy- 
gnięto podebi» korzystnie dla podających i całój 
Ukrainy. — Radu zawiadowcza wielkiego towarzystwa 
kolei Żelaznych w Rosyi egłosiła, iż akcye kolei 
tych będą przynosić procent licząc od 15g0 maja 
r. b. — Cesarz na prośbę miasta Odessy dał po- 
zwolenie zbierania składki w całem państwie na po- 
mnik dla ks. Worońcowa w Odessie i wystawienia 
tamże domu inwalidów, Oraz pierwszy zapisał się 
na liście subskrybcyjnćj ofiarując 3000 rs. 

— Gdy jeszcze w roku przeszłym, otrzymawszy 
listy z pobliża Krymu, donosiliśmy, iż inżynierowie 
i marynarze rosyjscy wyciągają okręta zatopione 
w zatoce sebastopolskićj,—zaprzeczyły temu niektó- 
re dzienniki francuskie a między inemi Moniteur de 
la Flotte. Gdy późnićj w Czasie z 25go kwietnia 
r. b. podaliśmy szczegółowa wiadomość ile w tój 
zatoce spoczywa zatopionych okrętów (87), a ile 
z niéj już wydobyto (16), oraz wyliczyliśmy Z na- 
zwiska wydobyte parowce, nakoniec donieśliśmy, 
iż żołnierze pod Lierunkiem inżynierów i oficerów 
marynarki pracują dalój nad wyciąganiem z pod wo- 
dy statków, a prócz tego rząd zawarł układ z kom- 
panią amerykańską, która podejmuje się wydobyć 
wszystkie okręty zatopione w tój zatoce, to w ca- 
łości, to częściowo rozebrawszy ja pod wodą, lecz 
która jeszcze robót tych nie rozpoczęła, — wówczas 
dzienniki francuskie a za niemi korespondenci z Pa- 
ryża, przękręcejąc całe to doniesienie, pisali, iż 
ompania amerykańska wydobyła już z wody 24ry 
okręty rosyjskie zatopione w zatoce sebasto- 
polskićj.  Prostując doniesienie korespondentów, 
powtarzamy, iż dotychczas wyciągnięto 2 wody 16 
zatopionych statków, między niemi parowce „Prut*, 
„Łaba*, „Reni“, „Dunaj* i „Chersones*, a parowce 
te naprawione na warsztatach mikołajewskich, krą- 
żą już po morzu Czarnóm; powtóre, iż statki te 
wydobyli nie Amerykanie lecz Rosyanie pod kie- 
runkiem swych inżynierów i oficerów marynarki, i 
pracują daléj nad wydobywaniem innych zatopio- 
nych okrętów; potrzecie, iż kompania amerykańska 
z którą rząd zawarł układ, zamyśla dopiero rozpo- 
cząć roboty. Nadto dodajemy, iż Rosyanie wydo- 
byli parowce zatopione przy północnóm wybrze- 
żu zatoki na drugi dzień po wzięciu południo- 
wćj części Sebastopola, lub statki które zatonęły 
w porcie; kompania zaś amerykańska ma wydobywać 
okręty zatopione jeszcze przez księcia Menżyko- 
wa, przed rozpoczęciem oblężenia, przy wnijściu 
do zatoki, dla zamknięcia tegoż wnijścia. 


Kronika miejscowa i zagraniczna. [rodowa 84/,. — Promessy galicyjskie — 

Kraków 4 czerwca. Prześliczna pogoda sprzyjałaj Kurs warszawski s Zigo maja. — Za półimperysły 
dzisiejszemu obrzędowi położenia kamienia węgielnego pod |ż4d. rs. 5 kop. 17'/,;—Obligi skarbowe oprócz kuponu, dają 
dom Towarzystwa naukowego przy ulicy Sławkowskiej. |» 83 kop. 89, wartość kuponu kop. 61. Listy zastawno 
O godz. 106j rozpoczęła się ta uroczystość nabożeństwem |"II okresu opróez kup. żąd. rs. 14 kop. 52, wartość kuponu 
w kościele ś. Marka, celebrowanem przez JWX. Łętowe Í KOP. 25'/. 
skiego biskupa Joppejskiego w asystencyi duchowieństwa] Kura wrocławski z 3 czerwca. — Banknoty austryno. 
z katedry i wielu innych kościołów, z towarzyszeniem szko-|974 ż. — Bankn. polsk. 96%, ż. — Listy zast. polskie da- 
ły śpiewu. Szczupły kościół niepomieścił obecnych. W for- | "se 93 żąd.; nowe 93 żąd. — Listy zast. poznańskie 99, 
mach przy wielkim ołtarzu zajmowali miejsca JW. Pre-|4» 4-proo. 86%, ż. dtto 3/,-proo. — ż. — Kolej Krakowsk. 
zydent krajowy hr. Clam-Martinic, przełożony obwodu | 05rno- Szląska 60%, ż. 

p. Wukasowicz, burmistrz miasta p. Seidler, tudzież pre- 

zes towarzystwa kasztelan Franciszek Wężyk, oe Przegląd polityczny. 

Dr Majer Józef, sekretarz Dr Kuczyński, podskarbi X. — 
Dopesze telegraficzne. 


Jakubowski Adam i wielu członków Towarzystwa Po 
ukończeniu Mszy ś. czcigodny biskup w wymownych sło- Paryżj3go czerwca. Monitor donosi z Algieryi 
wach wykazał cele i przeznaczenie Towarzystwa jako naj-|z 27go z. m.: Benizaci oświadczyli gotowość pod- 
wyższego oświaty krajowćj wyobraziciela i piastuna mowy dania się i przyjęli warunki w tój mierze postawio- 
ne; podobnież Abdonellici; a spodziewać się trzeba, 


ojczystej, wskazał na związki nauk świeckich z nauką > 
że i inne plemiona pójdą za tym przykładem. 


wierzchni tą samą koleją przybijano młotkiem. Prezes 
podziękowawszy publiczności za tak świetny udział w dzi- 
siejszym obrzędzie, zawezwał następnie obecnych do ko- 
ścioła, gdzie Veni Creator już było właśnie na ukoń- 
czeniu, a obecni w cichćj modlitwie wylali uczucia swoje, 
a wtym akcie widna była myśl, że jak obrzęd ten roz- 
począł się od nabożeństwa, tak również zakończył się 
modłami w świątyni bożćj. Damy siedzące przy tacy, 
znaczne zebrały datki na budowę domu, którój oby po- 
szły w pomoc i dalsze strony jak jéj już wdowim gro- 
szem zanieśli ofiarę włościanie Szląscy z okolio Cieszyna 
za pośrednictwem Redakcyi Gwiazdki Cieszyńskićj. Ca- 
łemu temu obrzędowi towarzyszyły cechy krakowskie z cho- 
rągwiami. 

— W wczorajszćj wzmiance o odczycie p. Głębockie- 
go na wydziale Tow. nauk. krak. zaszła pomyłka: Czy- 
tane bowiem było o napadzie Karola Gustawa. 

— Dnia 28go maja odlano w królewskićj odlewarni 
w Monachium pomnik śpiżowy przeznaczony do Weima- 
ru wspólnie dla Goethego i Schillera. 

„= W ciągu 10-godzinnego pobytu cesarzowćj rosyj- 
skiéj wdowy w Turynie, podano jéj, jak twierdzi Armo- 
NIG, 7047 prośb o wsparcie! 


Dan Ze cu a + doży E A ELE NN AA 
Kurs papierów publicznych i pieniędzy. 

Wiedeń. Kursa telegraficzne s dn. 4 czerwca. — Augs- 
burg 105, — Hamburg 77%,. — Londyn złr. 10 kr. 12%,. — 
Paryż 1217/,. — Agio od złota 73. — Metaliki 5-procentow. 
83',. — Metaliki B, 5-procent. — Pożyczka narodowa 5- 
procent 84'/,. — Obligi indemn. galicyjskie 5-procent. 80',. 
Metaliki 4%,-proo. —, — Metaliki 4-procen. —. — Metaliki 
3-proo. — Losy r. 1834 —, — ditto z roku 1839 129/,. — 
Losy s r. 1854 4-proo. 110%,. — Akeyo Bankowe 1001. — 
Akoye kolei żelax. północnój 1925. — Akoyo kredytu rucho- 
mego 232. . 

Kurs krakowski s à 4 czerwca. — Ruble srebrne na 
monetę polską żąd. 100%, płacz 100. — Banknoty austry- 
ackie: za 100 złr. mk. żąd. złp. 410, płacą 407. — Pruski 
kurant: za 150 słr. mk. żądają talarów 97%, płacą 97. — 
Owancygiery żąd. 107/,, pł. 106%,.— Imperysły ros. żąd. 
złr. 8 kr. 20, pł. słr. 8 kr. 15. — Napoleon d'ory 20-frank. 
żąd. złr. 8 kr. 10, pł. słr. 8 kr. 5 mk. — Dukaty ważne 
holend, żąd. złr. 4 kr. 49, pł. złr. 4 kr. 45 mk. — Dukaty 
austr, żąd. złr. 4 kr. 52, pł. złe. 4 kr. 47 mk. — Listy za- 
stawne polskie s kuponami bież. żąd. 98%/,, pł. 98. — Listy 
zast. galic. z kuponami żąd, 84'/, , płacą 83%,. — Obligacye 
indm. x kupon. żąd. 80%,, pł. 80. — Nowa pożyczka naro- 
dowa s= r. 1854 żąd. 84, płacą 83/,. 

Kurs lwowski z d. 30 maja.— Dukat holenderski złr, 
4 kr. 47. — Dukat ces. złr. 4 kr. 49. — Półimperyał ross, 
złr. 8 kr. 19. — Rubel ros. złr. 1 kr. 37. — Talar pruski 
złr. 1 kr. 32. — Polski kurant i pięciozłotówka złr. 1 kr. 
12. — Galicyjskie listy zastawne za 100 złr. bes kuponów 
złr. 82 kr. 20. — Galicyjskie obligacye indemn. bes kupon. 
złr. 79 kr. 30, — 5%, Pożyczka narodowa bez kuponów słr. 
83 kr. 45, 

Kurs wiedeński z3 ozerwoa. — Meotaliki 827/,, — No- 
wa pożyczka 65'/,,—Akcye Banku wied, 1000.— Akoye ko- 
lei żelaznój północ. 191. — Agio od złota 7%/,, od srebra 
4. — Oblig. uwoln. grunt. 79y,. — Pożyczka ostatnia na- 


Kościoła, która po smutnym rozbracie w wieku zeszłym 
ciężkie klęski publiczne za sobą pociągającym wraca dziś 
do źródła wszystkiej wiedzy i mądrości; następnie wspo- 
mnia} o troskliwój opiece Monarchy, który potwierdzając 
byt i statuta Towarzystwa mającego być szkołą i stró- 
żem języka ojczystego i nauk, żywem jego słowem 
rozpowszechnianych, udzielił instytucyi tój dowód wyso- 
kiej pieczy swojćj; wreszcie zwrócił się mowca do no- 
wego Prezesa Towarzystwa oddając hołd i prawdę zasłu- 
gom jego 50-letnim we wszystkich zakresach życia pu- 
blicznego, w którego osobie łączą się zarówno szaCu- 
nek powszechny jak i zaufanie najwyższe. k 

Po nabożeństwie udał się cały orszak na miejsce poło- 
żenia kamienia węgielnego, gdzie na przygotowanem na 
ten cel amfiteatralnem wzniesieniu. okrytem kobiercami 
stanęli członkowie Towarzystwa poprzedzeni swoim pre- 
zesem i urzędnikami Towarzystwa, tudzież naczelnikami 
władz. X. Rektor ck odczytał m owi dokument 
łąciński przytoczony powy: jy napsany ozdobnie na par- 
gaminie, Apy domu p. Filip Pokutyński z paii 
cą sekretarza opieczętowawszy ten dokument w szklannej | p 
puszce, wpuścili go w puszkę blaszaną i po załączeniu 
przez prezesa Towarzystwa monet ostatnich lat, jak ró- 
wnież znalezionych przy kopaniu fuńdamentów pieniąż- 
ków z czasów Zygmunta III, umieszczono puszkę zalaną 
żywicą, w otworze kamienia węgielnego u ika po- 
ziomu domu. 

Prezydent kraju hr. Clam-Martinic odebrawszy z rąk 
Prezesa Towarzystwa kielnię podaną mu przez majstra 
murarskiego p. Zielińskiego, rzucił nią wapno hidrauli- 
czne na kamień, a następnie ten sam obrzęd odbyli: Pre- 
zes Towarzystwa, wiceprezes, sekretarz, skarbnik, budo- 
wniczy, majster i podmajstrzy, tudzież kilku z obecnych 
najbliżój członków Towarzystwa Poczem x. Biskup od- 


Monitor belgijski zamieszcza w części swojój nieu- 
rzędowój: „Niespokojności jakie zaszły na wielu 
punktach kraju, zmusiły rząd do powołania pod broń 
od dnia 29 maja urlopników z dwóch lat. Wrócą 
oni do domów swoich, skoro tylko spokojność przy- 
wróconą będzie. Rząd zamierza odesłać bezzwło- 
cznie do właściwych załóg swoich wojska chwilo- 
wo powołane do stolicy.* 

Presse wiedeńska podaje z P. 
rząd belgijski powołał pod broń 


maja. Treść ich ps następująca : Porte zajmują prze= 


Według wiadomości z Persyi ogłoszonych w Pays. 
wojska angielskie miały 21g0 kwietnia opuścić » 
yte miasto Mohammera i odpłynąć do 
Busziru. Jenerał Outram przyspiesza wyprowadzenie 
korpusu wyprawowego z wybrzeży zatoki perskiój, 
gdyż na tych niezdrowych brzegach umiera mnóstwo 

z rozmaitych chorób. 


A O 


piwszy kamień wodą święconą. Przyłożony inny kamień 


4 CZAS z Piątku 5 Czerwca 1857. 


Kraszewski J. L, Gawędy o Literaturze i Sztuce, Śvo. 
Lwów 1857. 

Kraszewski J. I, Dwa światy, 4 t. we Roh, 8vo. Wilno. 

Kunicki Leon, Nad-Bużne obrazy i powiastki, 3 t, Syvo. War- 
szawą. 

Lignori Alf. Śty, Modlitwa, najlepszy sposób zbawienia du- 
szy, 16. Wilno. 

Majer Józef, Fizyologia zmysłów, Svo. Kraków 1857. 

Malczewski Antoni, Marya (z ryciną), 24, Warszawa 1857. 

Morzkowska Walerya, Nowy Gladiator, powieść, Svo. War- 
szawa 1857. r 

Nowosielski Antoni (Marcinkowski), Lud Ukraiński, 2 t, 8. 
Wilne 1857. a 

Nowosielski, Pisma krytyezno- filozoficzne, 8vo, 2 tomy. Wil- 
no 1857. 

Padalica Tadeusz, Opowiadania i Krajobrazy, szkic z wędró- 
wek po Ukrainie, 8vo, 2 t, Wilno. 

Płog Adam, Kłosy z Todzinnój niwy, 8vo. Wilno. ~ 

Patuld Paweł, Nauka i Rozrywka, powieści dlą dzieci z o- 
brazkami, 8v0. Warszawa 1857, 

Rose Witołd, Nowy poradnik lekarski, Svv. Warszawa 1857. 

Słownik języka polskiego do podręcznego użytku wypraco- 
wany przez Aleksytdra Zdańowicza, Michała Bogusza Szy- 
akg, Ignacego Filipowicza i Waleryana Tomaszewicza 
z udziałem Bronisława Trentowskiego, 1. 2. pr. 20, Svo. 

Słotwiński Feliks, Dzieje Šobora Trydenckiego, 8vo. Kra- 
ków CJ 

Śniadecki Jędrzój, o é owaniu dzieci, 12mo. 

gino 1887 éj,- O fizycznóm wychowaniu dzieci, 
migielska Józefa, Zabawy przyjemne i pożyteczne dla mło- 
dego wieku, 1—6 czyli 2 t nean Warszawą. 

Stankar T., Fizyka popularna zawierająca w sobie opisanie 
główniejszych fenomenów natury, mechaniki, świata po- 
wszechnego, tudzież fizyologioznych i chemicznych wła- 
sności ciał i jestestw, do składu kuli ziemskićj wchodzą» 
cych, 8vo. Wilno. 

Byrokomla Władysław, Córka Piastów. Svo. Wilno 1857. 

to dto Dwie Gawędy, 18. Wilno 1857. 
0 dto 


Przyjechali od 3 do 4 czerwca. 

HOTEL POLLERA. Jassong Gustaw z Warszawy. Za- 
wielska Franciszka z córką z Wadowic. Dymitr Marcno 
wielki mistrz, Grecano Agrippire bójar, Madary Awram 
z Jass. Vasseur Amalia, Rackert Józefina, Madnrowicz Wa- 
lenty radca minist, ze Lwowa. chroth. Maciój z, familią 
z Wiednia. Galley Antoinette z Przemyśla. Lipowski Leon 
wł. dóbr, Skrzyński Aleksander wł, dóbr z Tarnowa; Gaebel 
Bernhard ob. z familią z Czerniowie, ` 

Wyjechali: Gregor Antoni do Warszawy. : Zawatkiowicz 
Seweryn wł. dóbr z familia do Krynicy. Hr. Drohojowska 
Henryetta wł. dóbr do Galicy, Młocki Władysław, Sokol- 
nicki: Stanisław do Prus. Gorajski Józef właśc. dób?, Czer= 
wiński Seweryn wł. dóbr do Wiednia. Mossakowski Józef 
- żoną sa chaty hanik Pec 0 ihin Pilkarginit, 
assong "Ustaw, svel Bernhard do Wrocławia. Sokulski 
Piotr z familia do Częstochowy, Białobrzeski Stanisław ob. 
do Kawęciny. Kownacka Julia ob., X. Terrien Jan do Nizzy. 
Madarowioz Walenty do Węgier. Dymitr Mareno, Madary 
Pad h Grecano Agrippire, Reckert Jozefina, Vasseur Amalia 

o Berlina. 

HOTEL PREZDEŃSKI. Jan Holzer ob. z Budy. Wincenty 
Stawski z Milówki. Józef: Romprecht ob. z Posądza, Woj- 
ciech Brandys wł. dóbr z Kalwaryi, 

HOTEL ROSYJSKI. Edward Raciborski wł. dóbr z Wie- 
dnia. Dymitr Minko z Bukaresztu. Józef Szczepanowski z fa- 
mili z Polski. Feliks Czerwiński wł. dóbr z żoną i synem 
8 Wołynia. Karol Rogawski wł. dóbr x Qłpin. Prandissak 

umeriker z Pragi. 

Wyjechali: Dymitr Minko do Rosyi. Antoni Woźniakow- 
ski do Bobrku, Franciszek Sumeriker do Kołomyi, 

HOTEL SASKI. Stanisłów Slaski wł. dóbr z żotą z Wro- 
oławia. Julian Sternberg ob., Edward Ozargowski. ob. z Pol- 
ski. Marceli Pioniążek ob. z Rybie. Józef Kałuski wł. dóbr 


s a z Zegartowie, ý 


KOLEJ ŻELAZNA 
dzienni a 


b oò w e Garść Pszenna i Cieśla, 2 gawędy 
Fociągi osobowe odchodzą 


z Krakowa: ludowe, 16. 1857. 


EDA ao flaki ocena Padwa 0 w. ul „otóiąt a Arere Ere a 

Do Wieliezki . { goli sái E % pal ieczorom. dto dto siare Wrata, poemat (e drzowory- 

Do Mienie -€ godło Sj mins że po porada O fado m, a da ak ayola amialowegs W zamkach 
I Warasemy | © Eodsinio 06] mia 20 s ron On pacc powa 


Przychodzą do Krakowa: 
„ 20 m raia 
iw | { + godalaio Mj mia. 28-po pożedai 


dto Hygiena Polska czyli sztuka zachowania zdro- 
wia, przedłużenia życia i uchro- 
nienia się od chorób, zastósowana 
do użytku popularnego, 2 t. z 16ta 


Z Wieliczki . 4 areara meoir Efri kol. ryo., 8yo. Warszawa 1867. 

E Wiednia. . | o godzinie Litój min. 26 „przed południem. dto Najnowsza PA Ooo Wale SIA" i Szweoyi, 

E Wrocławia d godzinie Sój min. "= dto Pamiętniki Lekarza Polskiego, serya 2ga, 4 t., 
i Warszawy | © godzinie Zćj min. 56 po południa. 8vo. Warszawa 1857. 


Wolański Erazm, Księga rodowa koni, czystój krwi angiel- 
skićj i arabskićj wraz z ich pochodzeniem znajdujących 
się w Galicyi, vo. Lwów 1857. : 

Woronicz Jan Paweł, Kazania, Nauki parafiślne, tudzież Ho- 
milie i odezwy, wydanie IV. Kraków 1857, 

Ziemiecka Klconora, Zarysy filozofii katolickićj w ozterech 
poglądach zawarte, poświęcone pamięci Ks. Ignacego Ho- 
owińskiego, Svo. Warszawa 1857. 

AUDI 4, Wspomnienia z przejażdżki po kraju napisane 
dla młodych czytelników, Svo. Warszawa 1857. 

Zieliński Gustaw, Kirgiz, powieść z 20tu drzeworytami, 4ma 
litografiami, 1dną chromolitografia, rysunku hr. Aleks, R..., 
Lipsk 1857. 


Pociągi osobowe z Dembicy do pac wok 
sinia titój min. 15 przed poładniem. 
odchodzą |. SYA godakie 26) po północy. 
Z Krakowa do Dembicy: SĘ 
PYT | > hora dziw gł parzy 
Tresć Obwieszczeń wych 
w N. 124 Krakauer Zeitung. 


Lieytneye. W dniu 18 czerwca i 2 lipca wydzierża- 
wienie akcyzy miejskićj od wódki i piwa (cena wyw. 234 
alr. 27 kr.) 


ke 
Enseraty. 


JAŚNI® OŚWIECONEMU KSIĘCIU | 
Stanisławowi Jabłonowskiemu 


JAŚNIE WIELMOŻNEMU HRABI 
Janowi Wielopolskiemu 


skłądają mieszkańcy Chrzanowa najczulsze podziękowanie za, 
udzieloną spiesznie pomoc nieszczęśliwszym pogorzeleom tak 
ohrześcianom jako i starozakónnym, przez wsparcie ich go- 


towizną i zbożem, tudzież materyałom budowlanym, a mia- 
k 4 , - ry , 


Zawiedzione Nadzieje 


(616) ŻYCIE ©) 


SANSZAWA JABŁOOWSKIEG 


ztelana kxakowshiego v hetwæna welk. kot. 


przeż 
P. de Jonsac, 
przekład polski zupełny, z portretem. 
wyszedł ZESZYT I. 
nakładem Kajetana Jabłońskiego we Lwowie. 
Dzieło to zajmie do 8mfa pięć-arkusżowych zeszytów druku, 


(609) 


50 złr. m. k. w gotowiźnie , 
4 koroć żyta, 2 korce pszenicy, 2 korce jęczmienia i 2 
korce grochu, — tudzież 
100 sztuk drzewa budowlanego; 
drugi zaś 
pd SENN w gotowiśźnie. w 
rzecmioty powyżćj darowane złożone zostały do go 
X. Dziekana miejscowego i Komitetu periere 


Chrzanów 3 ozerwoa 1857, (612 formatu i papieru zupełnie jak „Wydawnictwa dzieł znak, 
pis. krajowych“. Prenumerować można osobno ha ta dzieło 
(491) Do Księgarni (3-4) u wydawcy, przesyłając franco złr. 2 m. k, na 4 zeszyty. 


Szanowni Premumeranci „Wydawnictwa dzieł znak. pisarzy 
J Q 2 ARA c ZE CH A krajowych“, otrzymają je w'tym porządka jak pierwsze dzieło. 
w KRAKOWIE 
ay e anane 
Adaś, opowiadanie psomdonyma , Svo. Wijąo. 
b Lobzowismie, obrażęk dram, 
ję b: ky j Kei 8yo. Warszawa 1857, atyczny no śpiew- 
Baliński Michał, = historyczne z Bciu rycinami, litogra- 
Owan: „ Wilno. 
Boratowiki Szymon, Przygody Dia. x 9go półka 
Księstwa Warszawskiego, Ą 
Boone Ô., Nauka o ozęstćj spowiedzi i Kenani, wa. Wilno. 
Budzyński Włodzimierz, Litti z Helgoland, 8vo. Wilno 1857. 
dto dto  Niomoy i | n borti 2t, Bo. Wi- 
no 1857. R 
Czyrniański Emil, Wykład Chemii nieerganieznój, zaatówo- 
wanój do pk on , nelnictwa i medycyny, 5 132 drze- 


Nazwisko. MAfagnuszewskiego Dominika , 


no, 
, 1 kilku us 
mpletniejszym zbiorze. 


trage 


w waj 


Februwry Luty, Posiedzenia wiojskie we IVch Niodziolach, m pierw wierać będzie: Biografi i l tragedya, H, 
à X sry za ra octom na Rozbójnik Salonowy 4, Barbara s Radsiwit- 
Felińska Ewa, P. a jój życia, 2t Syo; Wilno 1857. tér gastolidosga poemat OGADA. kibwiiycja. l <i i 
Filipowicz J. i W. Tomaszewicz, O chemicznój Polskićj ter- fantastyczny, ję jrać będzie: Radoiejowskich dramat historyczny. Dramat w naturze, 
minelogfi, Svo. Wilno. „Kamila tragedya, i Uwagi nad dramatem proz 


F. S. D. Dwie powiastki Meralne dla dobrych dzieci (1. Obrax 
Boga- Rodzicy ozyli dziecię zgubione, s Zma rycinami; 
2. Dobry alo dobrodziejstwo wynagrodsone, z ry- 

nar 4 16, Wa 


arszawa 1857. ; 
r, Brzegi Wisły od. Warszawy do Ciechocinka 


z aześciomy widokami i dwiema ami, 4to podłażne. 
Warszawa. Mapami, P 


Herbut M., agsntienale Eoelesiasticum cum iastrąctiożo ad 


cantum ral, le a 
editum, Svo. Vina a normam Proceasienalis Cracoviensis 


Kozłowski Feliks, Amalia, powieść moralia, Ż tomy, Śro, 
Lipsk 1857. * 

Kraszewski J. I., Choroby Wieku, Studium Pathologiczne, 
2 t, SVO. Wilno Ke 

Kraszewski kaii Ładwiój oik, (Portret, komedyjka 

i * dg wd aktach); wo. W iua = Ag przypo- 1 


Tom trzeci aw AG 
Prwiódoi prozę tągaść będzie: 
Pisma te, któ 


Prenumerata na 


p « 
tom z osobna po $ zir. RÔ a domowego 


Nakładem Wilhelma Bogumiła Horna we Wrocławiu i 
wyszło i w księgarni Ferdynanda Maumgardtena do. 


(i)i 


p à te, są po części prozą, a po części wierszem, i układać będą razem trzy spore tomy, których treść jest nastę- 


Poezye liryczne. Chrzest krwawy ustęp z dramatu. Posiedzenie Bacciareliego prozą, i 
1 drak staraniem przyjąciół i krewnych poety już się rożyoczął, 0% pięknym białym papierze w for- 
macie iu $vo duży oz YIdą tomami A b miesiące pac jede aate die- ym. pap 


> o dzięło wynosi 10 złr. m. k. Prenumeratę przyjmuje Seweryn Kosgotwyki w Gwośdźcu obwodzie 
Kołomyjskim i Redakcya o AEA i ilości 40 złr. za cało dzieło, albo za każdy 


(602-1-3) 
GR AEO aa CE ZERA NN A EAEE WNE watro T 


SPOSTRZEŻENIA METEOROLOGICZNE. 


J. N. WALTERA 


w Krakowie w pałacu Krzysztofory przy Głównym Rynku 
. 359 jedynie można dostać 


BALSAMU 


do zupełnego wygubienia 


odgniotkow i odmrożeń 


złożonego z najskuteczniejszych i najsilniejszych roślinnych 
substancyj. Ten przez Dra Med. Lanće wieloletnie i wie- 
lokrotnie używany i wypróbowany środek, mogą osoby ka- 
żdego wieku używać, nie zrządza on żadnych bólów, owszem, 
usuwa je raz na zawsze. Odgniotki giną, a przez to, unika 
się niebezpiecznego wycinania tychże, użycie tego balsamu 
sprawuje w krótkim czasie najlepszy i niezawodny skutek. 
Jeden flakonik wraz z przepisem użycia 
kosztuje 36 kr. m. k, (599-2-3) 


| ZAKŁAD 
Rolniczo-Naukowy 


w DUBLANACH. 


Dyrekcya zakładu rolniczo-naukowego w Dublanach, upra- 
sza wszystkich P. T. fabrykantów, którzy sobie życzą przy 
tegorocznóm zgromadzeniu o. k. galicyjskiego Towarzystwa 
gospodarskiego zalecić się swemi gospodarskiemi narzędziami, 
a tómsamóm przysłużyć się rolnictwu krajowemu, aby naj- 
dalój do 10g0 czerwca b. r. raczyli nadesłać przez Lwów do 
Dublan te narzędzia, sprzęty i maszyny gospodarskie, które 
w wyrobni swojćj za najlepsze uznali. A ę 

Ziakład bowiem rolniczy w Dublanach pragnie pośredniczyć 
między fabrykantami a potrzebującymi narzędzi gospodarskich, 

javy i w tym kierunku wywdzięczyć się krajowi za juź do- 

znaną i nadal potrzebną opiekę. 

j W tym celu przyjmować będzie: j 

1) Wszystkie narzędzia, sprzęty i maszyny rolnicze, które 
mu nie późnićj Sak 10go czerwca franco Dublańy dosta- 
wionemi będą. — Po tOtym czerwca nadesłane przed- 

mioty przyjmowanemi nie będą. , ł 
2) Przedmiotami przesyłek mogą być: pługi, ruchadła czeskie, 

radła, sochy, brony, extyrpatory, skaryfikatory, walce rę- 

` czne i konne, siewniki, owo zgoła wszystkie narządy go- 
spodarskie, bezpośrednią styczność z rolą mające. Za- 
kład wypróbowawszy takowych użyteczność pod wzglę- 
dem trwałości, łatwości w użyciu, pod względem potrze- 
bnéj siły do wywołania ruchu, równie jak i pod wzglę- 
dem taniości, starać się bedzie z cat sumiennością 00e- 
niać takowe i wedle wartości uklassyfikować ; ostatecznie 
zaś wygotowaną pracę oddać do rozporządzenia komite- 
towi c. k. galicyjskiego Towarzystwa gospodarskiego we 
| Lwowie. R 
18) Po skończonćj wystawie obowiązany każdy właściciel 
i swoim kosztem zabrać nadesłane przedmioty swoje, za 
- których całość, gdy w czasie transportu lub przy do- 
! świadczalnóm użycia zepsucia ulegną — Dyrekcya zakła- 
40 da mbia RAARANGA žadnéj odpowiedzialności nie bierze 
na siebie. 
W Kto do miesięca po odbytéj próbie, a mianowicie do igo 
sierpnia b. r. własności swćj nie odbierze, lub nią nie 
rozporządzi, traci prawo do nićj, i takowa uważaną bę- 
dzie, jako dar, uczyniony zakładowi. 
Dublany 13go maja 1857. 


Xawery d Abancoturt 


zastępca Dyrektora zakł. rolo.-ńauk. w Dat:anach. 


Wilia Bonarka 


yy Papiernia zwana) ówieró mili od Krakowa w cyrkule 
ocheńskim w obwodzie miasta Podgórza położona, w nićj 
pałacyk w stylu rzymskim wśród gustownego parku z cu- 
dnym widokiem na Kraków, przytóm stajnia na cugowe ko- 
nie wraz z mieszkaniem dla stangreta, dalćj obszerna oficyna 
o trzech pokojach, kuchnie i spiżarki, trzy piwnice, dalćj 
jstajnie na 8 koni na 20 krów, wozownia, spichlerz o dwóch 
piętrach w formie baszty i drewutnia, wszystko murowane 
pod dachem, prócz tego opodał gumna w pół murowane pod 
strzechą składające się z dwóch ezop i obszerne chłewy na 
drób i trzodę, staw zarybiony i do 50 morgów doskonałego 
pola ornego wraz z łąkami, jest każdego czasu do sprzeda- 
nia z wolnéj ręki za ceng 15,000 złr. m. k. Bliższa wiado- 
mość u właściciela plac Szczepański dom Rajskich' pierwsze 
piętro drzwi prosto od głównych sohodów. ` (555-3) 

zytkach pod N. 60 gm- 


(M Dworek zia a e 


z wolnéj ręki do sprzedania., Bliższa wiadomość w drukarni 
Karolą Budweisera przy ulicy Grodzkićj. (562-3) 


W handlu materyalnym 


; (551-3) 


z ogródkiem przy Wi- 


Ogłoszenie prenumeraty 


DOMINIKA MAGNUS KIE 
w trzech tomach. i 
zmarłego iecie wi 5 powszechnie, że ni eb 
žádnéj dziennikarskićj reklamy, któraby je w oczach Ta jakoweś pobito miała. Należy on nlezngraoenesin do Pie 
y naszych najznakomitszych poetów nowoczesnych. Znane są już niektóre ust py pełoe cznoia i poezyi, 


bądź osobno 


porozrzucane po pismach czasowych Í zbiorowych; lecz najważniejsze prace jego „składające się z trzech 
tępów z ogromnego dramatu historycznego, były dotąd nieznane, i po raz pierwszy? wyjdą drukiem 


trzy obrazy składające poemat 


en. 


a r [+e 6 -++-12'9 


Tarnowskie Towarzystwo Kasynówe 


potrzebuje oà igo lipca 1857. r. 


piit PTAA. 


Dokładną wiademość względem przyjęcia możne uabyć w Tar 
nowie u p. Kassycra tegoź Towarzystwa. (592-2-3) 


Wiadomość ze Lwowa. 


Dyrekcya galicyjskiego stanowego Towarzystwa kredyto- . 


wego czyni wiadómo, że w Wrocławia, na Baląsku próskim, 
nową dla niego w domu handłówym Ignacego L 
i Spółki otworzyła agenturg, która, jak wszystkie inne, wyż 
płatą wylosowanych listów zastawnych i przypadłych kupo- 
nów w pełnój wartości banknotów austryaekich, tadziok e= 
koniptowatiem i w miarę okoliczności także kupnem i sprze- 
dążą nazwanych effektów tradnić się, i inne do tego ódnóśić 
czynności załatwiać ide ń 

„„, Z Dyrekcyi gal. stan. Towarzystwa kredytowego. 

We twówie dnia 23 maja 1857. x PCA 


(G08-1-3) Sier bèta krótate,_ 
Wysprzedaż sprzętów 


z browaru piwnego 

tu w KRAKOWIE, jako to: ? 
kocioł miedziańy mający 1184 funty wagi jólskićj, - fadzieá 
kilsztok, kadzie, beczki z piwa, blachy z suszarni, zalów kas 
mienny (Einweich-Stock), wszystko to w dobrym stanie dó 
twżycia na inne miejsce do browaru, razem iu ojedyńczo 
sprzedać się może, ò kupno tych) sprzętów wchodzić možná 
pod Nr. 347 przy ulicy Szewskićj na Żgióm piętrzó, w tém 
że ijs O dzierżawę piwniE obsiaydh, 
suchych na dłuższe lata układ zawierać można, (691-1-8) 


Rzepa angielska (Turnips) 
i tak zwana $ciermiówka 
Już nadeszły do handlu K. Rut- 
kowskiego w Krakowie.  cos-t-s) 


EZR SGEYTE PILOTA I TT ERZE A E ZY WNE NE. WER 
Witowice oórne 

wieś w obwodzie Sandeckim leżąca, jest do wydzierżawienia 

lub do nabycia. — Bliższe szczegóły powziąść można w do- 

mu pod L. 86 ulica Grodzka, na pierwszóm piętrze, ostate- 


czny zaś układ na miejsou. (600-1-3) 


Dobra BESKO 


z przyległościami w obwodzie Sanockim położone, obejmujące 
morgów 1100 pola ornego, 512 łąk, 111 pastwisk i 4366 pa 
sa do nabycia. — Bliższą wiadomość udziełą WW. adwoka 

Kabath wo Lwowie i Zyblikiewicz w Krakowie: (610-1-4) 
EE BASKA 1:2) zudióŃy 


W Kamienicy Nr. 482 w Gm. IV. prz, 
i ulicy Sgo Jana na pierwszém piętrze wido 
y na plantacye są 3 pokoje wraz z salą, 
przedpokojem i kuchnia do wynajęcia od Śgo Michała 
r. b. na lat cztery, pod bardzo korzystnemi warunkami. — 


Bliższa wiadomość u właściciela tójże kamienicy. (604-1-3) 
ME OWE: LÓOWONENTAKIA GOAT. 


pod L. 51 na Zwierzyńcu obok szkoły 
pływania, mieszczący 5 pokoi, sta- 
jenkę i wozówkę, w ogrodzie obeja 
mującym morge gruntu, każdego czasu 


do sprzedanie. Prócz tego zy włościańska w Zwierzyńcu 
morgów 7. (617-1-3) 


ROCA zi Dahat aoaoud W. Gu WBU GUNS. 
© przy ulicy Sławkow= 

E Kamienica 5 cr: 
korzystnemi warunka+ 

mi z wolnćj ręki do nabycia. Bliższą wiadomość powziąść 
można w Biórze wywiadowczóm na Stradomiu N. 3, f 


(508-6) 


Osoba 7 "te praktyka, znająca muzykę, 


à „...Jgzyk francuski, polski, niemiecki. ży- 
ozy sobie znaleść miejsce. Bliższa wiadomość przy ulicy Sław= 
kowskićj N, 376 w mieszkaniu W. Piątkowskićj, (543-2-3) 


Godna uwagi!! 
na którą pp. Piękarzy tak miejscowych jak zamiejscowych 


oraz PA Publiczność w ogóle, dla nadchodzącój pory 
etnićj gorącćj zwraca się — że 


Drożdże prasowane 


z najsłynniejszćj fabryki wiedeńskićj znane od kilka lat jako 
najlepsze nietylko do pieczywa rozmaitego+ ale i do zakła- 
dów gorzelnianych, mogące się przy swćj dobroci (ma si 
rozumieć w zimnóm miejscu) do dni ókriia konserwować; 
przesyłane bywają i będą codziennie szykkówozem >: (pę 
Eilgut) — do handlu podpisanego, który zarazem ebstalnnki 
za listami opłatnemi najakuratnićj i najspiesznićj uskuteczni 
Jan Breda kupiec 


w Krakowie ulica Grodzka na Podelwiu 
Nr. 84 i 5, 


(541-3-5) 


szyna, 
Dynowa, 
bicy, Drohobyoza, Florencyj, Glinian, Grybowa, Grodka, Grka, 
Gorlic, sog OWA, Gdowa, Horodenki, Husiatyna, Jazłowea, 
Jagielnicy, za tyczowy, Jasienicy, Jarosławia, Jasła, Kamionki, 
Komarna, Kal "% Klosterburgu, Krzeszówie, Kht, Kros 
aryi, 

i r sed Lubieniec, Myślenic, Mazśnajesk, 
N.-Sącza Aem pola; Mościsk, Nizniowa, Nadworny, N.-Targa, 
Piska, Pilm 4cza, Niska, Olszanicy, 

Rzymu, R. 


Dodatek do Ñ. 126 Dziennika „CZAS“ z d: 5 Czerwca 1854. 


9 Kundmachung. (2-3) 


ir, 3246.] Zu Folge Ermächtigung dos h. k. k. Ministeriums für Handel, Gewerbe und öffentliche Bauten „wird mit 
> Mai die wöchentlich zwcimalige Fussbotenpośt zwischen Befzec und Jaroslau eingestellt, und die wöchentlich zwei- 
ze Reitpost zwischen Jarosłau und Tarnogród beschränkt, dagegen wird mit Beginn des Monates Juni 1857 

eine der zweiwóchentlichen Reitposten zwischen Lemberg und Żołkiew bis Rawa ausgedehnt; 

cino wöchentlich dreimalige Bothenfahrpośt zwischen Bełzec und Jarosłau, und ; 

ł eine wöchentlich viermalige Bothenfahrpost zwischen Jaroslau und Sieniawa eingerichtet; i R 

) bei dem Postamte in Sieniawa, dann bei der Postexpedition in Lubaczow und Cieszanow der Fahrpostdienst eingeführt; 
) die bestandene Postexpedition in Oleszyce reaktivirt, welche sich nicht nur mit dem Briefpost — sondern auch mit 
„Wahrpostdienste befassen, und die Verbindung durch die Bothenfarten zwischen Jaroslau und Bełzec erhalten wird; 

Die Postexpedition in Oleszyce und Cieszanow zur Aufnahme nnd Beförderung von Estaffetten ermichtigt. » 

den Bothenfahrten zwischen Bołzec und Jaroslau, dann zwischen Sieniawa und Jaroslaa haben die Postimter in Bet- 
4 waroslau und Sieniawa, dann die Postexpeditionen in Lubaczow, Cieszarow und Oleszyce Korrespondenzen, Geldbriefe, 
Arsendungen und nicht voluminóse Frachtstiicke bis zum Gewichto von einschliessig 20 Pfunden aufzunehmen und be- 
ungsweise zu befördern. 
Micksichtlich der Kstaffettenbefórderung auf der Strecke zwischen 
nitiven Bestimmung provisorisch festyesęzt und zwar: 
a) zwischen Jaroslau und Olszyce mit 2 Posten; 
b) zwischen Oleszyce und Lubaczow mit *, Posten; i 
©) zwischen Oleszyce und Cieszanow auf dem direkten Wege mit 7/, Posten; 

d). zwischen Cieszanow und Lubaczow mit %, Posten; 
e) zwischen Cieszanow und Bełza mit 15/, Posten. 
Jer Bestellungsbezirk der wieder in Wirksamkeit tretenden Postexpedition in Oleszyce umfasst folgende Ortschaften : 
Alt-Dzikow, Borchow, Cawkow, Dachnow, Futry, Milkow, Moszczanica, Neu-Dzikow, Niemysłow, Oleszyce Markt, 

< Oleszyce stare, Staresiofo, Suchawola, Ulazow, Wulka zapałowska und Zapałów. 
Die betreffenden Postkourse werden vom Monate. Juni 1857 angefangen in nachstehender Weise verkehren: 


I. Mallepost zwischen Lemberg und Bełzec. 


Jarosłau und Bełzec werden die Entfernungen bis zur 


E Von Lemberg in Żotkiew tn Relzec 

ittwoch 7 Uhr Abends Mitwoch 10 Uhr 40 Minuten Abends. Donnerstag 5 Uhr 5 Minuten Friih 
mstąg dto Samstag dto dto Freitag dto dto 

von Bełzec in Żotkiew in Lemberg 
mütag 9 Uhr Abends. Montag 3 Uhr 10 Minuten Früh. Montag 7 Uhr 5 Minuten Früh. : 
Mnerstag dto Freitag dio , dto Freitag dto dto 
II. Keitpost zwischen Lemberg und Beftzec. 
von Lemberg in. Zotkiew in Belzec || 

Sonntag "7 Uhr Abends. Sonntag 10 Uhr 40 Minuten Abends. Montag 5 Uhr 5 Minuten Früh. 
Dienstag dtò Dienstag dto dto Mittwoch. dto dto. 
nerstag dto Donnerstag dto dto Freitag © dlo dto 


in Żotkicw in Lemberg 


8 von Bełzec ą ł 7 
lieqgtag 9 Uhr Abends. Mittwech 3 Uhr 10 Minuten Früh. Mittwoch 7 Uhr 5 Minuten Früh. 
nęrstag dto Freitag _ dto dto Freitag dto dto 
Mata g dto Sonntag dio dto Sonntag dto dto 
Iii. Reitpost zwischen Lemberg und Rawa ruska. 
in Zołkieto in Rawa 


von. Lemberg 


lontag 7 Uhr Abende: Dienstag 2 Uhr 40 Minuten Früh. 


Montag 10 Uhr 40 Minuten Abends. 


+ 


in Żotkiew in Lemberg 
Dienstag 1 Uhr 45 Minuten Früh. Dienstag 5 Uhr 40 Minuten Früh. 


IV. Reitpost zwischen Lemberg und Zołkiew. 
* Lemberg Freitag 7 Uhr Abends. in Zołkiew Freitag 10 Uhr 40 Minuten Abende. 


i von Rawa 
‘ontas 10 Uhr Abends. 


ton Żotkiew Samstag 3 Uhr Frih. in Lemberg Samstag 6 Uhr 10 Minuten Früh. 


V. Bothenfahrpost zwischen Bełzec und Jaroslau. 
in Jaroslaw 


von Bełzec in Cieszanów in Oleszyce 
sag Uhr Früh, Montag 10 Uhr £0 MtnFriih. Montag 1-Uhr 30 Mtn Abends. Montag 6 Uhr Abends. 
twoch dto Mittwoch dto dto Mittwoch dto | * Mittwoch dto 
atag dto Freitag dto dto Freitag dto Freitag dto 
q s 
i von Jaroslau in Oleszyre in Cieszanow i in Beizec 
Dietistag 6 Uhr Früh. ` Dienstag 10 Uhr 1 M. Fr. Dienstag 1 Uhr 15 M. Ads. Dienstag 5 Uhr Abends. 
Donnerstag - dto Donner:tag dto Donnerstag dto Donnerstag dto 
Samstag dho = 3 Samstag dtó Samstag dto Samstag dto 


VI. Reitpost zwischen Tarnogród und Sieniawa. 
in Sieniawa | von Sieniawa in Tarnogród 
Dienstag 7 Uhr Friih. | Dienstag 6 Uhr Abends. Dienstag 9 Uhr Abends. 
Freitag dto | Samstag dto Sam*.ag dto 
VI. Botkenfahrt zwischen Sieniawa und Jaroslau. 


in Jaroslau | von Jaroslaw in Sieniawa 
Sonntag 11 Uhr 45 M. Früh. | Sonntag 12 Uhr 45 M. Mtgs. Sonntag 3 Uhr 30 M. Abends 


p. 90m Tarnogród 
p, astag 4 Uhr Früh; 
"itag dto 


M von Sieniawa 


mstag 9 Uhr Früh. = 
Dienstag do ji- Diensteg dto Dienstag dto Dienstag dto 
„olnerstag dto Donnerstag dto | Donnerztag dto ts; sc eż 
reitag dto Freitag dto Samstag eto amstag to 
"as mit der Bemerkung zur aligemeinen Kenntniss gebracht wird, dass j 


a) die Fussbotenpost von Bełzec nach Jaroslau am 28 Maj, 
b) die Fusskotenpost von Jaroslau nach Bełzec am 29 Mai, 
c) dio Reitpost von Sieniawa nach Jaroslau am 29 Mai, und 
4) die Reitpost von Jaroslau nach Sieniawa am 30 Mai zum letzten Male abgeht, dann dass 
e) die Bothenfahrpost von Bełzec nach Jaroslou am 1 Juni, 
f) die Bothenfahrpost von Jaroslau nach Bełzec am 2 Juni, 
die Bothenfahrpost von Sieniawa nach Jaroslau, und NET 
h) die Bothenfahrpost von Jarosłau nach Sieniawa am 2 Juni, endlich 
die Reitpost von Lemberg nach Rawa, und : 
k) die Reitpost von Rawa nach Lemberg am 1 Juni 1857 zum ersten Male abgefertigt wird. 


Lemberg am 12ten Mai 1857, 


inseraty. 


Najnowsze wzory 


TAPET PAPIEROWYCH 


O ADR d | a 
i Storów do okien 
z c. k. uprzyw. fabryki nadwornćj i krajowćj panów 


Spoerlin Zimmermann w Wiedniu 


nadeszły do handlu sztuk pięknych, papierów i rekwizytów do pisania i rysunku 


WŁADYSŁAWA SUMMERA 


we Lwowie przy głównym Rynku N. 239 


przyjmją, i Po Starych cenach 


W którym obstalunki ustne 1 pisemne na takowe się 
fabrycznych, w najkrótszym czasie jak najdokładniej wykonywują. |. 

Przy tój sposobności poleca się ten handel Szanownćj Publiczności jak najobficiej zaopatrzo 
nym składem towarów z najlepszych fabryk krajowych 1 zagranicznych sprowadzanych, po sta 


Ych i umiarkowanych cenach. (487-3) 


7 


zeza 


TEOFIL PARVI 
misirz 


| KAELZDWIE 
przy ulicy Grodzkićj Nr. 199 


poleca licznie zaopatrzony swój skład Zegarów i zegarków z cohiejszych fabryk gónemskich,/ a mianowicie: zegarki 
złote kotwicowe (Ancre) i cylindrowe, damskie i męskie, „emaliowane i bez emalii, z podwójnemi kopertami i pojedyń- 
cze; tudzież znaczny wybór zegarków srebrnych, tak kotwicowych jak i cylindrowych w różnych gatunkach; zarazem 
poleca zegary pendułowe, regulatory, stołowe i ścienne różnój wielkości, które po cenach umiarkowanych z zaręcze- 
niem regularnego chodzenia i trwałości sprzedaje, > (563-2-3) 


UWIADOMIENIE. 


REPREZENTACYA _ 


dla Galicyi, Krakowa i Bukowiny 


zaszczytnie znanego w c. k. państwie Austryackiem najdawniejszego za- 


AZIENDA KSSICURĄTRICE 


i w TRYEG 


oznajmia niniejszóm, ze obok zwykłych zabezpieczeń, jakoto: 


przeciw szkodom ogniowyim. 


, przeciw wszelakiema uszkodzeniu ©- 
towarów podczas transportu, 


tudzież zabezpieczeń «14:04, 02 
kapitałów i rent na życie człowieka 
udziela także, jak w zószłych latach, tak i w tym roki, 


zabezpieczenie od gradobicia 


na podstawie. własnego fuvdaszu, tojest z obowiązkiem | 
calkowiiego wynagrodzenia szkody. 


„Wszelkie wyjaśnienia i blankiety do podań daje bezpłatnie albo podpisana Hteprezentacya w biórze swojem we Lwo- 
wie przy ulicy Pojezuickićj, aąprzeciw hotelu angielskiego pod Ł.'175%,, a od lgo czerwcą r. b. ESY, piecu TFGrdy- 
nanda obok hotelu Langa w PENTHERA kamienicy po É. "4 „na pierwszćm piętrze, 
albo jéj ajencye po wszystkich miastach i znaczniejszych miasteczkach Kraju naszego ro Awione i wyraźnóm godłem Za- 
kłada: „e. k. uprz. AZIENDA ASSICURAURICE w ryeścieć oznączońe, a tu *) spisem wykazane. 

Na listowne podania w języku polskim ]ub niemieckim napisaae, z dołaczoną premią (uależytością assekuracyjną) udziela 
się zabezpieczenie od majbliższćj tZej godziny południowej po przyjęciu podania przez. Reprezentacyą. 
Podania © zabezpieczenie od gradobicia, ażeby mogły być przyjęte, zawierać mają następujące szczegóły: 
1) nazwę miejsca, tojest miasta, miasteczka lub wsi; ; ro +.» DNNN -aN 
2) ile razy wydarzyło się gradobicie na gruntach miejsca tego, a to w ostatnich 8 latach, tojest-od wiosny roku 1849; 
3) czyli podający sam w tém miejscu poniósł szkodę przez gradobicie; ` Aja : 
4) czyli podane terąz do żabezpieczenia ziemiopłody już może w tym roku zostały gradobiciem; mrozem słotą, posu- 
chą lub czómkolwiek innem uszkodzone; $z -e ERATI AE 
5) co do łanów albo kawałków pól, które zwykle najjaśnićj przedstawia” mały plańik',* piórem t wolną ręką po prostu 
skreślony, ma podanie wyrażać : % SS i 
a) nazwę każdego łanu lub kawałka pola, pod którą tenże zamieszkałym w miejscu jest znanym, i opis granie jego; 
b) ilość morgów i korcy wysianego ziarna, i jego nazwę ; ć RÓWNA EM : i . 
©) ilość spodziewanego zbioru i jego wartość pieniężną w monecie konwćncyjnój:- © © =- =+- ! 
UWAGA do punktu 5. Każdy łan lub kawałek pola ma stanowić dla siebie osobną pozycyę podania. : > - 
|  Podpisanćj Reprezentacyi staraniem najusilniejszóm zostanie usprawiędliwić zaufanie, którém Sza- 
Publiczność asekurującą się dotąd ją zaszczycać raczyła: =aosoż . ga got 


sA 
EK 


rolno 


Lwów w miesiącu maju 1857. 


Reprezentacya dla Galicyi, Krakowa i Bukowiny 


ces. król. uprzywilejowanego Zakładu 


AZIENDA ASSICURATRICE w Tryeście 
Leon Korwin Ostrowski. Leon Ostoja Solecki. 


*) Spis panów Ajentów pierwszego tryestyńskiego zakładu zabezpieczającego, pod nazwą „e. k. 


uprzyw. Azienda Assicuratrice w Tryeście* w Galicyi, Krakowie i Bukowinie rozstawionych: 


Baligród pan Cząstecki F. Kolbuszowa pan Bielecki J. Ropczyce pan Schónfeld P. 
Betz 5 Macjejowraki $ Kołonmrya „ Ehrlich $. | Rożniatów „ Fränkel S. 
Biała » Laśkiewicz O: | Komarno | » Baper A | Rozwadów“! „ Gabryel F. 
Błażowa » Mondlicht N. Kossów ” twa] w | Rymanów „ Bieliński S. 
Bochnia » Nachowski G. Kraków » Pa, 20 ki. 8 . Rudki » Niedzielski 8S. 
Bóbrka » Blumenfeld ;$. Kayne 115 orne) N | Nęszów » tran 5. at ©. 
San: ni Haapanan d: Kolików “ios. Piątkowski M. | Sagi ipii H 
Brody * Piedro M. Kutty ni Windreich £, Smok a Spórlich J. - 
Ani » Tabeau F, g pres » mezi F. Sadowa- Wisznia Ada = A 
rzoste Opielowski J. a% » ski R. kała | -y yzg » + euerstein B, 
spy ż Maczejka a | ai » poa aAa F. Sas ESOS p atp F. 
uczącz Siegmann E. z » polski- J,, . molniee » Łoziński W. 
Bursztyn ” Hammer M. | Mikołajów » Ochs S: et Comp. ok » Kwieciński J. 
bys” ; » A -Astern id ska „ Geller W. Ń 5 rażą 9 próaukzA: 
odorów Miączyńsk A Horoszkiewicz N. zacz hrlich J. 
Czerniowce e Ja ke A. Mosty wielkie ” Rosik W. ri Stryj | 3 Mintz. 0. 
» p. ie N » y » 
Czortków „  Rozenzweig N- adworna n Griffe D. M. Świrż n _Zudek E. 
Dobromil P Lichtblau sę Nowy -Targ » Ciepli ski J. „Tarnopol „ Latinek et Comp. 
Dn © 9 Kodak A | "7-6. y N o O. | Maa, 0 7 Ro 
Dubiecko ” Müller A. Niemirów 5 i J, Tarka’ D Czytniański M. 
Dunajów ń Wolski B, Niepołomice z ` Korngold J. |. Uście w Popper J. 
Dzików. „ Gliżyński N. lesio? 3 (Tomaszewski C, Ustrzyki 7 Aleksiewicz J. 
Pask o lsowatw, | święm sroda do | WASYCO- LA LIES aa? 
fW. - 7 i , wdo 
Gołogóry 4 Dawidsohn J. praa: Š Schlęsinger 8. | Wiśni pan Laub S, nig 
Gorlice » eni B. Podhajce ` » Orzelski W. et C. . Ziakluczym » Ą eSłowski P" 
ania » zagra M. „4a po » m aaiarhki Q; ks re rA LN dawcę W.et H. 
rzymatów » . Poto » Hennig B.” 050 » wensohn W, 
Gwożdzieo n» Koszowski S, Przemyśl » PADY ski V. et C. | Zatór ` » Tukawski J; 
Horodenka » Aberbauch J. » »  Zawałkiewicz M. Ly » Amarant N. 
Hast n pain u. ay „ Fischler m Bae » epiki iii F. 
- | Jarosław aśkiewi bracia. | i Dziedzicki S. i ` ürst J. 
r Jasło É aa braba. | Rawa a priodi J. | Żółkiew A ARÓW ko 
Kałasz „ Falk J. | Rohatyn „ Mark S >, urawno n  Ludmerer W. 
Kenty » Mrozowski I e (588-2-10) 
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il > przy Nowćj ulicy w domu p. J. Lewakowskiego pod L. 45 obok handlu papie- 
AJ)» rowego pana Jiirgensa 


A 4 Publiczności, że oz 
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Towarzystwo Ubezpieczeń 


od Gradobicia 


posiadające kapitału zakładowego 2,700,000 rs. (18 milionów złp.) postanowiło w tym roku czynności i na 
Królestwo Polskie rza a to na zasadzie zozwolenia Dyrekcyi Ubezpieczeń Królestwa Polskiego i ogłoszeń téjże z d. 
7 (19) czerwca r. z. i 26 marca (7 kwietnia) r. b. Towarzystwo ubezpiecza od gradobicia, za opłatą niskich składek, 
wszelkie gatunki płodów ziemnych jak: zboża kłosowe, strączkowe, olejne trawy, rośliny pastewne, farbierskie liście ty- 
tuniowe i chmiel. 

Składki są stałe; dopłaty z tego powodu pod żadnym pozorem nie mają miejsca. p : 

Jeżeli ubezpieczenia ozynione są odrazu na pięć lat, w takim razie Towarzystwo przy płaceniu rocznéj składki odstąpi 
znaczny rabat, a w razie płacenia za pięć lat z góry szósty rok jest wolny od opłaty. 4 

zowie steat Roe będą punktualnie gotówką a najdalćj w przeciąca miesiąca po otaksowaniu szkody. 

yfry następujące da. obraz najwyraźniejszy rozległych czynności Towarzystwa. 

k 854 10,058 spe leb za któro Rzetelna zapłacono 73,316 tal. lub złp. 439,896 


w roku 
» 1855 25,562 A 875.182 , „» 2,251,092 
„ 1856 56,980 % wić” 616,062 , » 3.606,332 


za 92,600 z x „ 1,064,560 „ 6,357,360 
Podpisani główni Ajenci Towarzystwa jakoteź niżćj wymienieni Ajenci powiatowi udzielą potrzebnych informacyj i u- 
mocowani są na zasadzie warunków Towarzystwa umowy zawierać, 
Kraków dnia 20 maja 1857 r. 


szymon „Toeplitz 


w WARS 


Antoni iioelzel 


w KRAKOWIE. 
Lista Ajentów powiatowych: 


E 


zdrojowiska w Krynicy. 


i 
o 


S 


Czerwca 1857. 


F 


JANA SCHUMANMA | 


w Rynku pod liczbą 175 we Lwowie, | 


uwiadamia szauownych właścicieli dóbr i gospodarzy ziemskich, | 
Że ceny 


ZKLAZNYCH PŁUGÓW 


poprawionych przez Augusta Schumanna, w skutek wielkiego 
pokupu, znacznie zniżone zostały. 


PRUS ważący 60 do 65 funtów, kosztuje 16 złr. 30kr. 
Lemmiesz zapasowy, użyteczny także i do pługa 
Cugmajera, kosztuje 1 zdr. 30 kr. 

KMoleśmica kosztuje 9 złr. 30 kr. mon. konw. 
Przez zniżenie cen, pługi te silniejszą i dokładniejszą robotą 

odznaczające się, tanićj od Cugmajerowskich nabyć można, przy- 

czem fabryka za użyteczność każdego pługa ręczy. i w ra- 

zie jakićj niedogodności napowrót przyjmuje. / 


Dia uniknienia pomyłek każden pług ma na grzadzielu | | 
wypalony znak. bieżacy numer i firmę fabryki A 
E 


Augusi Schumann we Lwowie pod liczba 99. 


Obstalunki przyjmuje mój handel, również i fabryka Augusta | 
Fae Schumanna. 


| 


S ŻĘ fa z zę Gp CaTATEY A azę ai A 


veran wici 


mocno szumująca, z przyjemnym kwaskowym smakiem i pri 
wie bezwonna. <s 

Chociaż świeżo czerpana najskuteczniejszą jest, jednak 2 
chowoje w szozelnie zatkanych flaszach przez całe miesie 
niepodzielnie swoje części i swoje uzdrawiające skutki. 

Z winem i cukrem daje nader przyjemny i orzeźwiają0) 
napój. 

Sześć rodzajów chorób są szczególnie, na które wedł”ć 
doświadczenia Krynicka woda mineralna doskonałym i czę** 


Obwieszczenie 


dotyczące się 


Dla zbliżającego się początku tegorocznćj pory kapielnćj, 


Miejsce ich pobytu. Nazwisko. Miejsze ich pobytu Nazwisko. spowodowaną jest ©. K. krajowa Dyrekcya skarbów, aby pu- | niczóm niezastąpionym środkiem lekarskim jest, a mianowie'* 
Augustów . . . « « « » Bartoszewski rachmistrz. (AL ŁO GAADERRE TE Kossuth R. bliczną uwagę a szczególnićj panów lekarzy na istniejący| 1) niedostatek krwi, 
Częstochowa . . . . . . Feigenblatt Opatów . e e « o » «> Herbig Karol. w Krynicy zakład, nastręczający sposobność do kąpania siej 2) upośledzone trawienie i odżywianie, 
Działoszyce . . « s.. Słomnioki D Opoczno. „see h 10, e Marczewski Józef. i picia tamecznćj wody lekarskićj, zwrócić, 3) cierpienia nerwowe, 
Hrubieszów . . . . . . Ko kl Nikodem. Ostrołęka . - . « « « . Długoborski M. To miejsce leży w północnych Karpatach, 4%, mil połu-| 4) zołzy (skrofały) i krzywica (słabość angielska), 
Janów Ordymacki. . . . Dąbrowski P. inżynier. Pioti ków «400 34.9 * Friedrich J. dniowo od Nowego-Sącza, skąd dobrze urządzona droga cyr-| 5) słabości maciczne, nyrek i pęcherzą, i 
Kieges" 3 a . Możdźeński Leon. Prok. a a Bleee s Gutenkunst Jan. kularna prowadzi, Y 6) osudki (choroby skórne). | 
Kalisz. -.« « © « „. .Buhle C. & Comp. a a sago Z a T Heferstein G. E. Między cyrkularnóm miastem Bochnią, leżącóm nad koleją| Bliższe wyjaśnienia w tém poda monografia przez p” 
Kalwarys . -. « « « . » Czapliński J. rachmistrz. PE -a boze edia Niedziałkowski St. żelazną i cyrkularnóm miastem Nowy - Sącz zaprowadzone | professora Dr. Dietl. 
| ODP ONA 5 H. RAM. 2 mie adi 2 Herdin jest codziennie połączenie poczty wozowćj. Z Bochni wyje-| - Obstalunki na wodę mineralną uskuteczniać będzie nadzor“ 

ki OC BCG Thomitzek J. WIETENIA + ea Bein A. żdża się o Bcićj godzinie po południa, zaś z Sącza o Tszćj | kąpiel. — Z o. k. Krajowćj Dyrekcyi Skarbów. 
KIMOWIÓW 5507.05 T Wiśniewski Józef. DOydy: 2,2 A 3 Blechmann rachmistrz. [godzinie po południu. Przyjazd do ostatniego miejsca wyzna- Kraków 16go maja 1857, (583-1-3) 
Eablin 5 POSTS I Knoll L. & Comp. Bięradz, . « 2,0 + © 9 Wołkowicz J. W. czony jest na 10%, godzinę w wieczór. ZSEE RMŁŻĘŚLNN da 
Łódź Cry RAOTONCKÓ SE Barthels Henr. Sandomierz. . . « : : « w eauh Jan. Nim się zamierzone połączenie poczty wozowćj do Kry- c 3 
a e ir E E Ostrowski Z. Stopnica . : < « + « . elazowski Jan nicy uskuteczni, potrzeba teraz począwszy od Nowego-Są- d 
LI E c WPACAC Sokołowski P. Targówek . . « . « . . Briihl E. cza prywatnćj sposobności używać, a do otrzymania tćjże bę- A > j 1 
Maryampol. . . . . . . Zabłocki Michał. Włocławek - . . . . . Goldenring M. A. dzie pomocną w każdym razie c. k. obwodowa Dyrekcya Sa f 
Miechów . . « « « T. Nieczulski Jakób. ME TTWNUDYE M Partowicz J. (559-2-3) a: w Nowym-Sączu na zażądanie podróżujących do ką- "Je I 
EEE ANELIR pieli, i 
W saméj Krynicy istnieje kolektura listowa. f 


DO HAN 


ie i Tarnowie 


nadszedł nowy "Transport parasolek damskich i wachlarzy od słońca, her- 
baty rosyjsko-chińskiej, kaloszy damskich gumowych, wyciętych z wierzchu 
na kokardy u trzewików — para po 1 złr. — kapeluszy damskich włosia- 
nych i słomkowych paryskich i wiedeńskich. Rękawiczek jedwabnych kor- 
donkowych, nicianych i bawełnianych. Pończoch damskich i dla dzieci. — 
Perfum angielskich i paryskich z najsławniejszych fabryk, jakoto: Bayley- 
Gosnell, etc. ètc. Pinaud, Piver, Houbigand-Chardin, Societć hygienique etc. 
Odontalgique i Odontiny prawdziwie paryskićej, Makassar prawdziwy an- 
gielski. Kalydor angielski „woda na płećć, Eau de princesses, lait de 
fraises, lait de concombres, Kali-Crćme czyli woda na piegi, Cold-Crćme 
czyli woda na twarz, Vinaigre de toilette, Vinaigre aromatique, puszek do 
obsuszenia brody dla mężczyzn po ogoleniu Się, kapeluszy męskich i kra- 
watek, paletotów gumowych, kufrów i ręcznych kuferków, torb i torbeczek 
podróżnych, szkatułek skórzanych z wszelkiemi przyborami do podróży. — 
Również znajduje się w powyższym handlu w Krakowie wielki wybór obi- 
ciów pokojowych jakotćż i sufitów papierowych, w pięknych kolorach, po- 
dług najnowszych rysunków paryskich z fabryki braci Sieburger w Pra- 
dze po cenach bardzo tanich. (409-9) 


tach, aby potrzebom miejsca uzdrawiającego ile możności za- 
dosyć uczynić i nadał dążyć będzie, aby ten zakład do zu- 
pełnćj doskonałości doprowadzić. 


gości kąpielnych, wiele najrozmaitszych sprzętów „do urzą- 
dzenia z przynależną bielizną 
dzenie kąpie! polepszone, także ustanowiony jest osobny nad- 
zorca kąpielny, nowy austernik przyjęty, prócz tego przod- 
sięweżmie się jeszcze wiele innych urządzeń j środków. 


kąpielnym doktor medycyny ustanowiony, 


Dr. med. Dietl w niemieckim języku napigana, a przez pana 
Dr. med. Zieleniewskiego na polski język przełożona mono- 
grafia, którą w księgarniach i w samóm miejscu kąpielnóm 
dostać będzie można, na CO £19 Więc osobliwie uwagę zwraca. 


prowadzonego nowego rozbioru — zwraca, zawiera w sobie 
Krynicka woda mineralna z głównego źródła, które się do- 
tąd wyłącznie używa, % W ilości 245 stóp sześciennych na 
godzinę z ziemi wypływa, w jednym fancie prócz 453 sze- 


mało innych stałych części, najmnićj zaś takich ziemnych i 
czyszczących gól posiada, które w organizmie dzia 
laza przeszkadzaćby mogły. 


u źródła, jest czysta jak krzystał, chłodząca; 


W Drakar Czasu, 


C. k. Dyrekoya skarbów starała się w ostatnich dwóch la- 
prawdziwćj 


rosyjsko-chińskićj 


ĆW Marawanowćj °” 
z Składu mego 


w Y, fant. paczkach oplombowanych, moją firmą opatrzony” 
po cenie za. /, funtowe paczki herbaty czarnćj z kwiatem 7% 
rub. sr. 1 kop. rs. 50— rs. 2—rs. 2 kop. 40 — 3 —4—6-7 
złr.mk. 3. złr. 3 k. 45—zr.4 k. 30—2r. 5 k, 30—7—11—7 
4, fantowe paczki herbaty żółtćj na rub. sr. 5, €. 
złr. mk. 10, 12 
Nabyć można w handlach pod firmami: i 
n Samborze u Rr, Karola © 
y latowskiego 
n Stanisławowie J. Banish 


et Com. 
» Sanoku u Jana Jaklitsch. 
» Tarnowie u S. Goldmaan 
» Turce u A. Czyrniańskief” 
» Wiedniu u Alex. Lucas Ri” 


W tym celu więc pomnożone sa miejsca dla umieszczenia 


do kąpieli są sprawione, urzę- 


Podczas pory kąpielnćj będzie dla udzielania rady gościom 


W krótkim czasie wyjdzie z druku przez pana profesora 


Podłag rozbioru Dr. Schultes, ną którą się — dla nieprze- 


Drohobyczu u Ch: #Iroszy 
| Jerostówti u bra. Juśkiewicz 


ściennych części kwasu Węglowego, następujące stałe części: , Zachariasie- i. 816 
"istoty wyciągowej, ., 0,18 gran. n Kołomei u TA wiczą & (1, a Dinal a Moi 
chlorku wapnia, , | 0,37 , ZachKrzysztofowiczą ” ” Strauchgasse 236 
chlorku sodu, , , |, kd Ba ” Lwowie u Jal. Reiss, » » _ lsidor Bayer Law” 
węglanu sody 41,287 > w Oświęcimie u St. Dołkow- renzenberger 651 
węglanu wapna, , . 12,16 „ skiego, Wadowicach u Jg. Brosif* 
węglanu żelaza. . . .0.33 w przemyślu Ed. Machalskiego „ Zaleszczykach u J, Kodro? 
krzemionki, „|... 0,17 Rzeszowie uF, Jačkiewioza ` skiego & Comp- 

i żywicy ziemnćj 0. K » Rozwadowie ks r 
emnój . . . 0,32 , „ RO „beż Mare- „ Złoczowie u A. Gottwalda 

i razem 15,42 gran. OKlego, 

Ta woda mineralna jest więc według 'swych głównych |——p- Karol Herrmann w Krakowie: 
części S%CZAWA Zejęgisto wapienna, obfitująca przytćm Wielmożny Panie! 2246-6) 
w wolny kwas węglowy, a w porównania z innemi podobne- U Neu-Strelitz 23/10 1854. 

mi źródłemi jedna z najlepićj działających szczaw, która Się kig aSzam o nadesłanie mi pocztą dwunastu flaszek pań” 
od wielu innych szczaw żelezistych przezto odznacza, że przy | %6) Wody do ust Anatherinowćj, którój od cztoreć 
wielkićj ilości kwasu węglowego i obok miernego zawierania at z jak najpomyślniejszym skutkiem używam. 

w sobie żelazą į nadzwyczajnćj ilości dwuwęglanu wapna tylko Wielmożnego Pana uniżopy 


Rudolf v. der Lühe w. r. 
W. Książęcy Meklem.-Strel. Szambelan | o. * 
Ko mila + rotmistrz w armii. 
która stale temperaturę 7° R, pokazuje; PJąc ją] Téjżžo wody dostać można w Krakowie u p, Ton™ 
bez koloru i Góreckiego i u p. J. Jahma. 


Osapiśński rządzcą 


aniu że- 


Ta woda, 


